Nr. 166. 


Przedpłata wynosi we Lwowie 


Kozie 36 koron, — półrocznie 18 kor. — kwartalnie 
9 kor. ~ miesięcznie 3 kor., za przesyłkę do domu 
Nopłaca się 40 halerzy miesięcznie. 

Ł przesyłką pocztową w państwie austrjackiem cało 
rocznie 48 kor. — półrocznie 24 kor. — kwartalnie 


12 kor. miesięcznie 4 kor. 


4 przesyłka poczlowa za granicę do całych Niemiec rocznie 


50 marek kwartalnie 12 marek 50 fenigów -- 
lo Franci, Anglji, Włoch i Szwajcarji rocznie 80 
franków kwartalnie 20 franków. 


hezba 6 1 7. Telefon Nr. 161 


Krzhapisów Kedakeja nir zwraca 


Numer 
Lwowie I0 halerzy. 


Premia dla prenumeratorów 
„Dziennika Polskiego”. 


62 tomów powieści, nowel 
i poezji 


Wiktora Gomulickiego, Elizy Orzeszkowej, Adolfa 
Dygasińskiego, Jozela Blizińskiego. Marji Konop- 
nickiej. Jana Lamu. Teofila Lenartowicza. Ar- 
tna Gruszeckicgo. Anloniego Langego, Wandy 
Grot Beczkowskiej. Stanisława Pileckiego. Jó- 
zalała Nowińskiego, Marji Łopuszuńskiej, Ed. 
Maliszewskiego, M. Synoradzkiego, Klemensa Ju- 
noszy, Kazimierzu Chłędowskiego. SI. Kozłow- 
skiego. heny Mrozowickiej, Klenientyny z Tań- 
skich Hoffinanowej. dalej T. Padalicy (powieści 
ukraińskie), Rostanda, E. Goncourta, Jonasa Lie, 
H. Andersona. Juliusza Bretona, Marka Twaina, 
H G. Wellsa, Bulwera (głośna powieść „Ostatnie 
dni Pompei*) i w. i. 


tylko 8 zł. (16 koron). 


Komplet ten, 
oprawiony nadzwyczaj elegancko 
w płótno angielskie z wyciskami 


kosztuje 16 zł. (32 koron). 


przesyłki 


koszla ponosi kupujacy. 


Mamy nadzieję, 
że pozyskamy prawdziwą wdzięczność na- 
szych prenumeratorów za ofiarowanie im 
tej wspaniałej premji, która może stanowić 
ezdobę każdego domu. 


Zwracamy uwagę, 
że biblioteczka ta zawiera najlepsze 
utwory znakomitych naszych 1 obcych 
pisarzy. 

Zamówienia i pieniądze nadsyłać należy 
do Administracji „Dziennika Polskiego“, pl. 
Marjacki 1. 6. 

Ekspedycja nastąpi odwrotną pocztą. 


List z Wiednia. 


Wiedeń 15 czerwca. 

Po nagłe zamknięciu sesji. gwałtownych 
rekryminacjach i kurczowych „wyjaśnieniach“, 
nastąpił w polityce wewnętrznej zupełny spokój. 
a tylko w ramach poszczegómych stronnictw 
odbywają się przeważnie poulne narady. (czesi 
tylko wystąpili na zewnulz z cnuncjacją, w sło- 
wa bardziej aniżeli w treść obfita i nie zreszta 
nowego nie zawierajaca. Protest przeciwko usta- 
wam językowym. oparty głównie na konstytu- 
cyjnych wątpliwościach. wydać się musi co naj- 
mniej dziwnym. skoro się wie. że na tle tych 
rzekomo zupełnie do przyjęcia niemożliwych raz- 
porzadzeń, jednakże Czesi bezustannie z Niem- 
cami prowadzili rokowania i że w komisji par- 
Lunentarnej prawicy bardzo nieznacznych tylko 
w tych ustawach domagali sie zmian. 

Całe nieszczęście Anstrji tkwi jednak wla- 
śnie w owej nieszczęsnej przesadzie z jednej i z 
drugiej strony. Każdy projekt ustawy językowej 
z natury rzeczy mieć musi charakter kompromi- 
„Sowy. Zamiast jednak starać się o to lub owo 
ustępstwo. każda strona krzyczy od razu „gwałtu“. 


zaklina się na wszystkie narodowe świętości. że | 


straszny wyrządzić jej chcą krzywdę, że raczej 
zginie. jak sie podda. a równocześnie ze wzbo- 
gacaniem literatury politycznej tej treści patety- 
cznymi manifestami. spokojnie i wytrwale, pro- 
wadzi z druga stroną targi i rokowania. Ale 
manifesty tymczasem działają, ludność przyjmuje 
przysięgi i zaklęcia na serjo i kiedy przewódcy 
Już-jaż dobić mają targu, ukazuje się. że już 
zapóźno i że teraz wyborcy wołają już: „veto! 

Tak lo w kółko obraca się cała sprawa i 
akie to ciągle powtarza się widowiska. Prze- 


_ZWYCIEŻENI. 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA 
PRZEZ 
ARTURA GRUSZECKIEGO 


Zaś umyślilem tak: wezwę ja was do 
narady, by jako cztery oczy lepiej widzą, tak wię- 
cej głów mają też większe rozumienie. A gdy- 
by tak wyprzedzić Niemców i nim oni nastro- 
ja go przeciw nam. powiedzieć mu wpierw na- 
sze krzywdy i żale. Posłucha, nie posłucha 
Mas. ule zawsze już niedowierzająco przyjmie 
oskarżenie Niemców i pomyśli sobie, ażali to 
uie Szlązacy mają rację, bom słyszał ich skargi. 
Cóz wy na to mówicie? 

Spojrzeli po sobie porozumiewawczo, mil- 
czełj, wreszcie zabrał głos Sikora, ślusarz. 

-- Zaś w lem,co mówił Letocha jest tro- 
chę racji, ba jużcić co krew, to krew i nie 
może być, aby nie przemówiła, ale kto zagada 
do młodego Nowaka, ten niech się dobrze obra- 
chuje. bo jako Niemiec jest naród mściwy, wy- 
będzą go precz z fabryki, straci chleb i długo 
musi szukać, zanim go znajdzie. Tak mówię 
wam, czy dla tej niepewności opłaci się narażać 
swoje utrzymanie i swojej rodziny całej? Po- 
myslcie o tem. 


Hedakceji „Dziennika Polskiego": plac Mariacki 


„Dziennika“ kosztuje we 


kiedy już chcą zdobyć się na krok polityczny. 
okazuje się, że za kark ich trzymaja wyborcy. 
llekroć pojawi się jaki projekt ugodowy, prze- 
wódzcy. żeby mieć w targach poparcie, wysu- 
wają na widownię „lud*, to czeski. to niemie- 
cki i każą mu żądać niemożliwych rzeczy.W re- 
zultacie jednak boją się lego ludu, drżą o swoje 


mandaty i konsekwentnie dochodzą sami do 
sławiania nienożliwych Żżadań. Jedna i druga 


strona ma swoich „bokserów“, którzy -- jak w 
Chinach rekrutują się z towarzystw gimna- 
stycznych i swoich rycerzy „szerokiego miecza”. 
a wązkiego rozumu, 

W tych warunkach wpływ radykalizmu na- 
rodowego w radzie państwa dałby się przeła- 
mać tylko przez utworzenie prawdziwego slron- 
nictwa środka, złożonego z umiarkowanych ży- 
wiołów całej izby. a tak licznego, by „bokserzy“ 
z tej i z tamtej strony pozostali bez poparcia. 
Kiedy radykalny prąd narodowy, tak niemiecki. 
jak czeski znajdzie się w tycli stosunkach, że 
braknie mu kadr pomocniczych, dopiero na se- 
rjo mówić będzie można o sanacji parlamentu. 
Ale conditio sine qua non jest właśnie izolowanie 
na prawo i na lewo, bo jednostronne zizolo- 
wanie, czy to prawego, czy lewego skrzydła, sy- 
tuację pogorszyć tylko może. Wiedzą o tem 
umiarkowane stronnictwa od dawna i od dawna 
dążą do takiej antiradykalnej koalicji. Ażeby 
ona do skutku doszła, trzeba jednak rozbić obie 
wiełkie grupy izby, rozłożyć na atomy zarówno 
prawicę, jak „Gemeinbirgschalt*. Równocześnie 
dokonanie tego dzieła napotykało jednak na 
wielkie przeszkody. Wreszcie prezydjum Koła. 
panowie Jaworski i Izieduszycki, chcąc okazać. 
iż większa jest ofiarność po stronie polskiej, zde- 
cydowali się na krok jednostronny i prawica 
przestała istnieć. Niestety krok ten był zarówno 
jednostronny, jak stronniczy, bo zamiast nadać 
mu charakter zawiązku umiarkowanego centrum. 
przez niczem nieusprawiedliwionc wykluczenie 
innych umiarkowanych grup prawicy. wywołała 


podejrzenie złudne może, -- że celem jego 
jest przesunięcie większości na stronę „tie- 


meinbńrgschaft*, czyli utrwalenie obstrnkcji 
stronie czeskiej. 


po 


Obecnie — jeśli otiara Koła polskiego wydać 
ima pożądane dla państwa owoce, nastąpić 
musi taka sama ofiara ze strony umiarkowa- 
nych, pod względem narodowym, grup lewicy. 
Trudno na razie imiennie grupy te wyliczać, bo 
kto wie, czy w tym celu nie będzie potrzebną 
ałomizacja izby, sięgająca nawet do wnętrza po- 
szczególnych klubów ; nie da się jednak zaprze- 
czyć, iż akcja taka jest możliwą, bo obok wła- 
ściwych kombatantów radykalizmu narodowego, 
istnieje olbrzymia większość, która ma już dość 
tych walk, a przedewszystkiem dość ma walki, 
prowadzonej zapomocą obstrukcji. Koła polskie 
wskazało drogę, a naród nasz ma już na tyle 
szkoły politycznej, by zganiwszy uboczny bład. 
który przy tem popełniono. uznał ten krok za 
konieczny. [Idzie jeno o to, by na analogiczm 
krok zdobyły się inne grupy z prawej i lewej 
strony. Na prawicy — ażeby pociągnąć za so- 
bą południowych Słowian. trzebaby tylko gło- 
śno i dobitnie kłam zadać owym ajentom nic- 
iniecko-narodowego szowinizmu. którzy przy 
tym ogniu inną upiec chcą pieczeń i gwałtem 
wcielić pragną Koło polskie do niemieckiej „fie- 
metnbiiryschaft,* Jeśli to złudzenie zostanie rozwia- 
ne, jeśli lewica przekona się jasno, że krok 
Koła polskiego inne miał znaczenie i o majory- 
zowaniu Czechów mowy nie ma, wtedy dopiero 
wziąć może górę rozsądek polityczny, wtedy do- 
picro nastąpić może także na lewicy rozłam po- 
między grupami umiarkowanemi. a radykalne- 
mi. Potężne ceulrum, nsunąwszy na razie spór 
językowy. zabrałoby się do uporządkowania 
stosunków państwowych, a mając do czynienia 
z dwoma radykalnemi skrzydłami. mogłoby uczy- 
nić to tem łatwiej, ile, że trudno chyha przy- 
puścić, by dwa tak wobec siebie wrogie stron- 
nietwa, z tej samej przyczyny równocześnie. a 
raczej wspólnie chwyciły się obstrukcji. To i 
tylko to byłoby prawdziwą „Arbeitsinajoritat*, 


. Ze wypędzą Niemcy takiego. to rzecz 
pewna, — mówili inni z żalem. 
Nie darują takiemu! 

— Choć uciekaj ze Szląska. 

— To prawda, zaczął znów Letocha, - 
ale jeśli każdy będzie siedział za piecem i kon- 
tent będzie z gorzkiego chleba, co mu dają za 
ciężką pracę, jakże ma być dobrze między na- 
rodem ? ; 

— Łatwo lo mówić temu, kto ma 05ZCZĘ- 
dności, jako wy Letocha, -- mówił s westchnie- 
niem Juraszyk, ale jak jest żona i dziecia- 
ków kupa. to dobrze trzeba się namyśleć, za- 
nim się co postanowi. 

W tem jeden z towarzyszów stołu patrząc 
przez otwarte okno, zawołał: 

— Jedzie powóz z pałacu! 

Wyglądnęli i inni. Bitym gościńcem tuż 
obok piwiarni pod „Białym Koniem,* toczył się 
szybko elegancki powóz. zaprzężony w parę 
rosłych koni. Na koźle obok furmana siedział 
lokaj, który widząc znajomych w oknach pi- 
wiarni, skinął głową na powitanie. 

—- Pojechali na stację po młodego Nowa- 
ka, —- objaśnił Letocha — więc radźmy, co ro- 
bić? Jako was tu zaprosiłem, to już i sam 
przemówię do niego, co będzie to będzie, ale 
niechże wie, co naród cierpi od niemieckiego 
ucisku. 

—- Ha, jeśli już ofiarujecie się Lelocha — 
zaczął Brzezik — to niechże wasza ofiara nie 
idzie na marne. Czy wiecie, co i jak z nim 
gadać ? 


| 


| gwarancje politycznej bezharwności. 


| 


| 


| 


nie budząca w żadnym kierunku podejrzenia. 
bo na mocy swego różnorodnego składu dająca 


(7.) 


Spór o flage. 


Od 15 grudnia ubiegłego roku usuniety z0- 
stał z Hagi norweskiej. szwedzki znak unii i od 
tego czasu końca nie mają nieprzyjemności dla 
przyjaciół „czystej* flagi. Niedawno temu kapiłan 
pewnego slatku parowego szwedzkiego miał ho- 
lować statek norweski. postuwił jednak waru- 


We Lwowie, niedziela dnia 17 czerwca 1300 


ENMIA PULSNI 


codziennie nie wyłączając niedziel i świąt o godzinie 8 rano. 


nek. aby ten ostatni zdjął „czysłą* flage, a wy- | 


wiesił fage unji. Było to złośliwe, a prócz lego 
bezprawne. bo „czysta* flaga jest obecnie usta- 
wą uprawniona w Norwegji. Ostatnimi czasy 
wybuehła nowa walka o flagę. a spowodował 
jt nowy poseł szwedzko - norweski w Berlinie. 
Hrabia Taube kazał podczas przejazdu obu ce- 
sarzy wywiesić na swym hotelu przy Bellevne- 
strasse. obok właściwej tlagi poselstwa. jeszcze 
dwie, szwedzką i starą, norweską, ze znakiem 
unji. Spostrzegło to kilku Norwegczyków i oskar- 


| żyło posła w kilku norwegskich pismach. że nie 


wywiesił „czystej* norweskiej fłagi. Samo przez 
się mają ci ludzie rację, a także i pisma. za- 
niące z punktu swego zapatrywania postępek 
posła, będący do pewnego stopnia demonstracją. 

Najgorzej jednak, że nikt nie może znaleść 
drogi wyjścia z tej afery. Nie można żądać wy- 
wieszenia „czystej* tlagi norweskiej, a nie szwedz- 


| kiej; jeżeli jednak ukaże się szwedzka z oznaką 


unji norweskiej na niej, to wyglądałoby to tak. 
jakby Norwegja była wasalem Szwecji, czego 
znowu żaden Norwegczyk nie ścierpi. Nie mo- 
żna także myśleć o tem. aby Szwecja usunęła 
znak unji. Swoją drogą stawiają teraz stano- 
wczy nakaz, aby się poseł nie posługiwał iuna 
flagą, jak flagą poselstwa. Przyjdzie to znowu 
trudno, bo poseł zechce mieć to samo przynaj- 
mniej prawo. co każdy inny człowiek, aby 
jak długo nie dostanie wyraźnego zakazn 


zdohił swój dom dowolnemi flagami. Dawna 
norweska (laga nawet w samej Norwegji nie 


0 . . . | 
jest zakazana i będzie prawdopodobnie długo 


jeszcze w użyciu, choć właściwie posiadu ona 
obecnie tylko charakter zwykłej chorągwi fanta- 
zyjnej. 


Listy z wystawy. 


Paryż 9 czerwca. 
l roczystości gimnasty- 
- Nowe pawilony.) 

Zielone świątki ściagnęły po raz pierwszy 
na wystawę olbrzymie tłumy mieszkańców pro- 
wincji. dla których koleje urządziły specjalne 
pociągi spacerowe. Według urzędowej słatystyki. 
w obydwa dni świąt zwidziła wystawę prawie 
zupełnie jednakowa liczba osób, mianowicie po 
515.000. Razem zaś od początku wysławy zano- 
towano do dziś dnia wejść 'okrągło: ośm mi- 
ljonów. 

Na wszystkich placach i w alejach. 
wszystkich pałacach i pawilonach 


(Osm miljoni gości. 
czne. 


we 
przez te dni 


| świąteczne poprostu się Hoezono, a w godzinach: 


śniadaniowej i obiadowej. wystawa cała zamie- 
niła się w jedno wielkie obozowisko. Tłumy te 
poprzynosiły z sobą swe zapasy jedzenia i na- 
poje, rozsiadły się z nini na ławkach i trawni- 
kach, ucztowały swobodnie, jakby we własnym 
ogrodzie i pozostawiały po sobie stosy odpad- 
ków i zatłuszczonych papierów. Restauracje 
i kawiarnie także robiły złote interesa. Cudo- 
wna pogoda sprzyjała powszechnemu świętu. 

Aneks wystawy w Vincennes też ściągnął 
licznych gości, bo przez te dwa dni odbywały 
się tam popisy związku towarzystw gimnasty- 
cznych z całej Francji. Na uroczystości te przy- 
hyli delegaci obcy. jak były burmistrz Pragi 
i wódz „Sokołów* czeskich. Podlipny, bardzo 
popularny we Francji, jak prezes związku gimna- 
stycznego belgijskiego Mignot, duńskiego poru- 
cznik Holbecli. dyrektor szkoły gimnastycznej 
w Sztokholmie, podpułkownik Palek. Reprezen- 
towane też były stowarzyszenia Iranko-alzacko- 
lotaryńskie ze swymi, żałobą okrytymi sztanda- 


Skupiono się na środku salki około stoją- 
cego Letochy, który przemówił: 

Jako swój jestem. od dzieciństwa pra- 
cuję w stalowni, znam wszystkie nasze krzy- 
wdy; powiem mu wtedy, że naród cierpi, że po 
nim jako swojaku spodziewa się ulgi, niech 
wcjrzy sam. a nie dowierza Niemcom, bo wia- 
domo, jak oni kręcą i niemasz u nich sprawie- 
dliwości. 

Dobrze to wszystko —- odezwał sie sta- 
ry Ligenza ale skąd wiadomość, że młody 
Nowak ma znaczenie w naszej fabryce? Stary, 
to wspólnik z Reinereni. ale młody? 

- On przychodzi w miejsce slarego 
zawołał Brzezik mówia i w pałacu o tem i 
w stalowni. 

Wożny mówił mi wczoraj — rzekł Pa- 
kulu że na gwalt piszą wykazy slalowni dla 
młodego Nowaka. 

— Mm... jeśli tak, to wy Letocha nie za- 
pomnijcie mu powiedzieć, że żaden z nas nie 
dochodzi do brygadjera, ani do majstra. 

Wiem o tem. 

-- | że nas sztrafują za nasz język 
wołał Wieczorek. 

Nie wolno nam należeć do naszych kó- 
łek katolickich. 

Ani do czytelni! 

— Że nasz kościół robią niemieckim ! 

- Śpiewać nam nie pozwalają! 

— Sromoca nas o hyle co! 

Ze wszystkich stron odzywały się skargi i 
przypomnienia. 


Za- 


r. 


we 


rami. które zawsze robią wielkie wrażenie. Pre- 
zydent rzeczypospolitej. ministrowie wojny i oświa- 


ty. zaszczycili swoją obecnością konkurs osta- 
teczny. 

Loubet zwidził w tych dniach dział ko- 
lonjalny aneuski na wystawie. koła Tro- 
cadero. 

Przyjechali w celu  zwidzenia wystawy 


i głównych miast Francji wysłani przez jencral- 
gubernatora tonkmskiego, Donnesa. trzej man- 
daryni anamiccy: po nich przyjadą dygnitarze 
innych kolonij i protektoratów francuskich w mdo- 
Chinach. 

Otwarto znowu w ciagu ostatnich dni 
kilku następujące pałace, pawilony i oddziały: 
rzeczypospolitej Równika. Australji zachodniej. 
monopolu alkoholowego rosyjskiego. gazety „Ńew- 
York Times*, monopolu tytoniowego francu- 
skiego, rzeżhiarza Radina. wreszcie ów „Globus 
niebieski“ Galćrona. którego mostek zawalił się 
miesiąc temu i spowadawał śmierć kilku osób. 

Chodząc po wystawie. coraz częściej słyszę 
już teraz osoby, rozmawiające pa polsku. 


Ze światowych zdrojowisk. 


Karlsbad « czerwca. 

Maj dobiegł do końca, a mimo to nie mie- 
liśmy tu dotąd kilku po sobie następujących. 
prawdziwie pięknych dni wiosennych. Zaledwie 
słońce błyśnie, zaraz wieczorem lub wcześnie 
nazajutrz zaczyna deszcz padać, / rana u źró- 
de} tłumy esób spacerują pod parasolami, któ- 
re tu muszą być nieodsiępnymi towarzyszami. 


| co wogóle przedstawia nader oryginalny widok. 


Wszędzie nieznośna wilgoć. co przeszkadza śnia- 
dać na woinem powietrzu pod kasztanami. 

Zjechało się już jednak mnóstwo gości. 
(hoć t. zw. haute sais-a rozpocznie sie dopiero 
od połowy czerwca. W końcu lipca nadciągną 
dopiero Anglicy. Amerykanie i inni ze wszelkich 
części świała zaoceanowi goście. lipiec też i 
pierwsza i połowa sierpnia są tu najświetniej- 
szą porą. na która zwykle zjeżdżają Warsza- 
wiaey. widocznie wstrzymani swemi zajęciami 
w mieście, choć często włedy panują nieznośne 
upały i mieszkania niepomiernie drożcją. 

BRuchliwi jednak Karlsbadczycy. licząc na 
coraz bardziej 
przestają wznosić we wszelkich częściach miasta 
nowych domów, które tu wolno budować tylko 
poczawszy ud d. S-go maja. Tej zimy np. sta- 
nęło kilka 4-piętrowych gmachów. urządzonych 
z całym nowoczesnym komfortem, wśród Markt- 
platzn. obok głównej poczty. Przyznać jednak 
należy wysoką przezorność tutejszej radzie miej- 
skiej. która srogo zabrania zamieszkiwać, a tem 
bardziej wynajmować te domy w pierwszym 
roku po ukończenin. z powodu nieuniknionej 
wilgoci świeżych murów. Oby chciano rządzić 
się podobną przezornością we Lwowie. gdzie 
kamieniczniki zmuszają lokatorów do snszenia 
murów własnemi płucami! 

Czesto już jednak i leraz daje sie słyszeć 
mowa polska u Źródeł i po kawiarniach. Wiele 
osób. niczależnych przez swą pozycję. uznając 
dogodność pierwszego sezonu, już ukończyło ku- 
racje i wyjechała. 


Z Królestwa i Galicji bawi obecnie bardzo 
wiele osób. Sezon drugi zapowiada się świetnie. 
a . 

Listy z kraju. 
> Rymanów 11 czerwca. 

Miaslo Rymanów ani lepsze ani gorsze pod 
względem wyglądn od swych siostrzycć galicyj- 
skich. Piekne ma. co prawda, położenie. powie- 
trze świeże i czyste. jak nu podgórzu: ale obok 
tego brud. śmiecie. jak w pierwszej lepszej 
imiescinie podolskiej. Jedno ma tylko ciekawe. 
że gdzie się ruszysz. wszędzie o uszy twe obija 
się słowo „Ameryka*. o której mówią tu tak. 
jakby się nie za morzami, ale gdzieś w drugim 
powiecie. albo nawct tuż za granica Rymanowa 
znajdowała. Smiało można powiedzieć, że przy- 
najmniej czwarta część okolicy albo już w Ame- 
ryce była. alho się tam znajdzie, a spotykałem 


Czy ja nie swój:? zawołał głośno 
Lelocha —- uczycie mnie. jakobym był nieświa- 
dom rzeczy. 

-— Ueiszcie się? krzyknął Juraszyk i po 
chwili zaczal: Gdzie myślicie gadać do nie- 
goż W stalowni nie wolno. tam my niewolni- 
cy. do pałacu nas nie puszczą, więc gdzie ? 

Í Hm... przemyśliłem już o tem i sądzę. 
iż najlepiej zatrzymać go w drodze i wypowie- 
dzieć mu nasze żale. 

- Zobaczy byle Niemiec, podpatrzy. pod- 
słucha i da znać dyrektorowi, albo drugiemu 
Przyleci taki Niemice i zyskamy tylko sztrał — 
ostrzegał Sikora. 

— To wiecie co — zawołał Juraszyk — 
zatrzymajmy powóz przed piwiarnią, poprosimy 
go do stancji i Letocha powie mu nasze skar- 
gi. Zanim spostrzegą się Niemcy. już on SIĘ 
dowie. | 

Wszyscy przyklasnęli temu planowi. a Le- 
tocha dodał. patrzac na zegarek: i 

— Jeśli karjerem przyjedzie. to lada chwi- 
la może być tutaj. Tedy wyjdźmy przed pi- 
wiarnię. zaczekajmy chwilę i sprowadzimy go 
tuluj... Hej. gospodarzu ! zwrócił się do sto- 
jącego w progu — przygotujcie izbę. bo przyj- 
dziemy tu z Nowakiem. 

— Już wy mnie nie uczcie, wszystko bę- 
dzie w porzadku. 

Dopiwszy piwa. razpłaciwszy sie z gospo- 
darzem. wyszli wszyscy przed piwiarnię. rozma- 
wiajac z deha. wyglądające niecierpliwie po- 
wozi 


Rok XXXII. 


Ogłoszenia przyjmnją we Lwowie: 


Biuro Administre; 


Wiedniu : 


Doniesienia 
Prywatne korespondencie 24 


Lrobne ogłoszenia 3 Uulerzy 


| śładu życia 


„Wziennika Polskieye” pla 
Maacki 116 7 wszystkie Biusa {ziona hno 
we Lwowie i na prowincji. 

pp. Mausensten £ Vogler, (0tto Maasi, 
M. Dukes, HM. Schalek, A. Oppelik's Nach.. Budol 
Moosse i 4. Danneberg: w Paryżu: C. Adun 38 
rue de Varenne. 


Ogloszenia przyjmuje sie za opłata 20 Halerzy mł jednege 


wiersza drobnym drukiem (petit) 

o ślubach, Zzaręczynach 1 mne prywatne 
komunikaty po krenire za jeden wiersz 1 koronę 
nekrologia 40 halerzy ud 
wiersza. 

od wyr. zu  Pomieszkania 


i sklepy po 2 hal. od wyrazu 


Reklamy w rubryce ,„Nadesłane'' 


60 halerzy od wiersza. 


tu i takich. co byli po parę razy za oceanem 
i wybierają się znowu. Pędzi ich tam zarobek. 
zdaje się, dość wydatny. bo i grosz stamtąd 
przysyłają i z-groszem przyjeźdzają napowrót. 
a gdy go tu wydadzą, jadą tam znowu po pie- 
niądze. Są jednak i tacy. co nie powracają... i 
to jest jedna bardzo ciemna strona. na który 
powinno się zwrócić nieco więcej uwagi. Istnieje 
in zwyczaj. że młody parobek lub nawet i 
mieszczański svn, wybierając się za morze. żeni 
się wprzódy, a pożywszy z żoną dwa lub 
trzy miesiące. odjeżdza do Ameryki na mie- 
siące długic, nawet na lat parę, a zdarza się. 
że i łata inijaja, a on nietylko nie wraca, ale i 
o sobie nie daje. Zony zostają na 
miejscu i takich słomianych wdów można tu 
liczyć na setki. Jakie się dziwne skutkiem tego 
wydarzają stosunki domowe. nie potrzebuję wy- 
jaśniać, bo rzecz mówi sama za siebie. Dodam 
jeszcze. że nietylko u Mazurów tutejszych jest 
to we zwyczaju. ale i Rusini, dość gęsto tu za- 
siedzeni, trzymają się tego samego. Tak się tu 
z tem obyto. że już nikogo nie dziwi. Przyjdzie 
lato, to mężczyzn do pracy zdolnych tu bardzo 
mało: kobiety pilnują i gospod*rki i — siebie 
samych... 

W samem mieście stosunki. dzięki połowie 
ludności. którą są żydzi, okropne. Może być, że 
nowemu burmistrzowi, p. Białasowi, ożywionemu 
najlepszemi chęciami, powiedzie się je jakoś upo- 
rządkować. Reformy potrzebują przedewszystkiein 
szkoły. Budynki szkolne urągają wszelkim wy- 
mogom hygieny szkolnej, a nauczycielskie grono 
w takich warunkach pracujące. godne zaiste po- 
Żałowania. Jak się dowiaduję. gmina od dawna 
prosi o G-klasową szkołę żeńską. daje grunt 


„ładny pod budowę i datkiem na budowę chce 


się przyczynić. ale jak dotąd napotyka na kon- 
sekwentną niechęć ze strony rady szkolnej kra- 
jowej. Wartoby wiedzieć dlaczego? 

Drugą piekącą sprawą. jest kwestja drugiej 


| trafiki. Czy uwierzycie. że miasto, liczące 4000 


wzrastający napływ gości, nic i 


, niajac zarazem 


ludności. posiadu jedną, jedyną trafikę. w któ- 
rej mały brudny żydziak gości obsługuje, spel- 
funkcję pisarza znajdującej się 
tam kolektury loteryjnejż W trafice tej w do- 
datku nie ma mowy o przepisowych urządze- 
niach, jakie wogóle dystrybucje tytoniu obo- 
wiązują. Brud, fetor nie do opisania. a gdy 
przyjdzie w dodatku dzień targowy, to niepo- 
dobna się docisnąć do trafiki, ale i o utworzenie 
drugiej <łarenmie parę lat kołatają, a powiatowa 
'władza ani tusz nie chce zezwolić, aby przy- 
padkiem tutejsi hegemoni stiaty nie ponieśli, 
O tych stosunkach nic zapewne nie wie krajowa 
dyrekcja skarbu. bo ani wątpię, że zarządziłaby 
bezzwłocznie, co należy. Może moja pisanina 
jaki skutek odniesie. 

Do zakładu kąpielowego zjeżdzają się już 
liczni goście po zdrowie i cudowne powietrze 
tutejsze. Goście tutejsi z prawdziwą radością po- 
witali wiadomość o zamknięciu sesji rady pań- 
stwa... bo hr. Jan Potocki, właściciecł zakładu i 
poseł do parlamentn. nie będzie potrzebował 
wyjeżdzać. Nie facecja to. co piszę, ale fakt, że 
kuracjusze trvmanowscy nie rozumieją zakładu 
bez hrabiego. Jest ho też on duszą wszystkiego 
tutaj. Grzeczny. jak nie pan utytułowany, nawet 
dla mizeraków. przystępny, sam we wszystko 
wgladający, niedopuszczający do żadnych. nadu- 
Żyć, a przedewszystkiem stale nad rozwojem 
zakładu pracujący. eo z każdym rokiem jest aż 
nadto widoczne. Dzielnie w tej pracy pomaga 
hrabiemu p. Trusz. zarządca tutejszy, a gdy i 
lekarze pp. Regier i Dukiet sumiennie pojmują 
swe obowiazki, — niedziwna, że goście kąpie- 
lowi bardzo sobie chwałą pobyt w Rymanowie. 
Pogodę mamy piękną i dlatego kończe, bo aż 
grzech śleczeć przy biurku. kr. 


Turka 14 czerwca. (Jubileusz uniwersy- 
tetu Jagiellońskie o). Dnia 4 czerwca obchodziła 
5-klasowa szkoła mięszana w Turce 500 rocznicę 
ku uczczeniu pamięci założenia uniwersytetu Ja- 
gicllońskiego w Krakowie. Po uroczystem nabo- 
zeństwie. które odprawiono w kościele i cerkwi, 
zgromadziła się dziatwa w pięknie ubranej sali 
w budynku szkolnym i uczciła powyższą pamią- 


Lil. 

W piwiarni gospodarz Berthold Cholewa, 
zosławiwszy żonę za szynkfasem. zajął się wraz 
z chłopcem uporządkowaniem salki na przyjęcie 
dostojnego gościa. Następnie obaj przeszli do 
głównej izby. chłopak wymiatał resztki cygar 
i papierosów, łupiny z jedzenia. a gospodarz 
ścierał zachlapanc stoły, ustawiał krzesła, a 
skończywszy stanął przed szynkfasem, spojrzał 
na izbę z uśmiechem zadowolenia i rzekł do żony: 

— No i u Leopolda nie jest lepiej — ma- 
jąc na myśli konkurencyjną piwiarnię, do któ- 
rej uczęszczali sami Niemcy. gdy tu gromadzili 
się przeważnie Szlązacy. 

— Bertholdzie — zaczęła swarliwie żona— 
tobie w głowie głupstwa tylko, a pomyślałeś, co 
się słanie z nami. jak dowiedzą się w stalowni, 
zc u nas był ten spisek szląski? 

— Co ma być? Przyszli, pili piwo, gadali 
według swej woli. cóż ja mam robić? i com 
winien? Ludziom gęby nie zamuruję. 

— O ja nieszczęśliwa — jęknęła żona — 
toż nas wypędzą precz z tej piwiarni, poginie- 
my z głodu, zmarnieją nasze dzieci. Czyż nie 
wiesz. że za taką zmowę będzie kara surowa, 
że oni nikomn nie przebaczą!? 

Słuchał zamyślony, robiąc odruchowo po- 
rządek na szynkfasie, westchnął i rzekł: 

— Może masz i rację, trzeba dać znać do 
fabryki, co się święci... Hej Wolfgang, weź czap- 
kę i pobiegnij do fabryki, spotkasz tam któ- 
rego ze starszych, najlepiej rządcę, to mu po- 
wiesz o tem zebraniu. (Ciąg dalssy nastąpi). 


Pewietrze lasów 'glastych w pokoju Prócz milego leśnego zapachu, posiada nieoszacowane 
własności hygieniczne. 


il 


zymuje się przez rozpylanie 


LIDŁA SOSNÓWEĘ 


Oczyszczai odświeża powietrze mieszkań w wysokim stopniu, 
Flakon 60 ct., rozpylacze od 34 ct. do 3 złe. 
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JAN IHNATOWICZ 


i rakładach fryzjerskich. 


Sklepy własne we LWUWIE KRAOWIE, PRZEMYSLU, CZERNIOWCACH 
oraz we wszystkich pierwazorzędoych aptekach, droguejach, sklep ch 
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tkę stosownym „porankiem“. Obfity program, 
zawierający pieśni religijne, hymn ludu, odpo- 
wiedne pouczenie, tudzież doborowe deklamacje, 
wykonała dziatwa szkolna, w obecności dość 
licznie zebranych gości, bez zarzutu. Pomiędzy 
zgromadzonymi gośćmi widzieliśmy ze strony 
rady szkolnej okręgowej starostę p. L. Biliń- 
skiego, inspektora szkolnego p. Zaborniaka i 
wielu innych. W tym dniu urządziło grono na- 
uczycielskie także wycieczkę, na którą wyruszyła 
młodzież szkolna o godzinie 3 po południu do 
jednego z pobliskich lasów, skąd po wesołych 
zabawach przy dźwiękach miejscowej kapeli 
wróciła dopiero późnym wieczorem do domu. 
Takie same uroczysłości odbyły się także w szko- 
łach wiejskich, a to: w Boryni, Matkowie, Butle, 
Jaworze i Isajach. 


KRONIKA - 


Pamiętajmy 8 gimnazjum cieszyńskiem. 


Djarjuss lwowski. 

Niedziela 17 czerwca. 

Teatr hr. Skarbka: „Tamten“, sztuka. Początek 
o godzinie 7*/, wieczorem. 

„Panorama racławicka*, na placu powystawo- 
wym, od godz. 9 rano aż de zmroku. 


Kalendarz. Niedziela (17) Adolta. Wschód 
ałońca o godzinie 4 minut 5, zachód o godzinie 7 
minut 57. 

Sp. Juljusa Horoszkiewicz który należał do 
najlepszych synów Polski i miłość Ojczyzny prze- 
płacił długiem, bo od roku 1837 do 46 roku 
trwającem więzieniem w Kufsteinie, był nietylko 
szermierzem miecza, ale i pióra: był to umysł in- 
teligentny, bystry, wrażliwy na wszystko, co piękne 
i szlachetne. Pisał wiele w zakresie astronomji, kos- 
mografji, opracował wiele popularnych dziełek dla 
ludu, a pozostawił w rękopisie cenne pamiętniki, 
które dla literatury historyczeej nie małe będą miały 
bo i sztuka 


znaczenie. Nietylko jednak literatura, 
miała w nim bardzo gorącego wielbiciela. Wolne 
chwile poświęcał rysunkom malarskim i muzyce: 


z zamiłowaniem i pietyzmem gromadził pieśni pol- 
skie, zbierał stare nuty i wydał je w dziełku dwu- 
tomowem p. t. „Wspomnienia z r. 1831.“ Osta- 
tnią pracę jego drukuje obecnie „Przewodnik nau- 
kowy i literacki.“ Nosi ona tytuł „Pamiętnik o 
stroju narodowym w Rzeczypospolitej polskiej.“ 

Pogrzeb odbędzie się dziś w nieezielę o godz. 
5 popołudniu z domu przy ul. Mikołaja l. 15. 

Centralny komitet wyborczy. „Gazeta na- 
rędowa* donosi, że prawdopodobnie jeszcze w ciągu 
bieżącego miesiąca zbierze się komisja wybrana przez 
sejmowe Koło polskie. dla sprawy regulaminu komi- 
tetu centralnego. Do komisji tej należy, jak wiado- 
mo, 15 posłów % różnych stronnictw, a przewodni- 
czącym jej jest poseł Stanisław hr. Stadnicki. 

Uprzejmozć Sienkiewicza. Henryk Sienkie- 
wicz jest niesłychanie subtelny i dokładny w spła- 
caniu długów wdzięczności. Dowody tego są liczne, 
a oto nowy. P. Albert Szkowron, właściciel hotelu 
Europejskiego, gdzie Sienkiewicz mieszkał podczas 
swego pobytu we Lwewie, starał się, aby znakomii- 
temu autorowi nie brakło żadnej wygody, ażeby czuł 
się tu jak najlepiej. Nie uszło to uwadze Sienkiewi- 
cza, więc odwdzięczając się za tę serdeczną o niego 
troskliwość, przysłał onegdaj p. Szkowronowi wyda- 
nie swej trylogji w pięknej oprawie, z własnoręcznie 
napisaną, bardzo serdeczną dedykacją. 

Utonięcie dwojga dzieci. Robotnicy cegiel- 
niani Studzińscy wyszli wczoraj, jak zwykle, do swej 
pracy w cegielni Półtoraka za rogatką stryjską. Po- 
nieważ nie mieli w domu przy kim swoich dzieci 
zostawić, zabierali je z sobą, by się przy pięknej 
letniej pogodzie zabawiały na świeżem powietrzu. I 
tak 5 letnia Kasia Studzińska miała zabawiać i być 
piastunką swej 13 miesięcznej siostrzyczki Marysi. 
Tak samo było i wczoraj. Kasia nosiła swą siostrzy- 
ezkę na rękach, huśtała ją, jak jej siły starczyły, sło- 
wem hyła nadzwyczaj sumienną piastunką. W końcu 
amęczyła się noszeniem Marysi po rękach i posadziła 
ją na trawniku, bawiąc się z nią dalej. 

W pobliżu cegielń znajdują się umyślne sa- 
dzawki nie wielkie i nie głębokie bardzo, lecz za- 
wsze głębokość ich dosięga prawie sążnia na samym 
środku. W sadzawkach tych robotnicy cegielniani mo- 
czą glinę. na cegły. Otóż wczoraj Kasia Studzińska 
bawiła się ze swą siostrzyczką w pobliżu takiej sa- 
dzawki i gdy posadziła Marysię na trawniku, sama 
się gdzieś zapatrzyła. Tymczasem niespokojny dzieciak 
poraczkował nad brzeg sadzawki, do której się tež 
stoczył. Ujrzała to Kasia i czemprędzej pospieszyła 
na pomoce swej siosirzycee, a chcąc z wody wycią- 
gnąć Marysię, sama weszła do sadzawki. lecz pośli- 
zgnąwszy się na nadzwyczaj ślizgim gruncie, sama 
wpadła w glębię sadzawki. Ujrzeli to pracujący przy 
cegielni robotnicy i pospieszyli natychmiast z ratun- 
kiem, wzywając równocześnie z miasta pogotowie 
ratunkowe. Po niedługich poszukiwaniach wydobyto 
z sadzawki dwa nieżywe ciała: starszej Kasi i jej 
sostry Marysi. Wszelkie próby ratunku przedsiębrane 
przez robotnikow nie skutkowały, dopiero przybyły 
wkrótce lekarz dyżurny stacji ratunkowej zdołał przy- 
wrócić 13 miesięczną Marysię do życia i odwieziono 
ją do szpitalika św. Zotji. Natomiast 5 letniej Kasi, po- 
mimo dwugodzinnych usilnych zabiegów lekarskich, 
nie przywrócono oddechu i pozostała martwą. Zwło- 
ki jej odstawiono do instytutu medycyny sądowej. 

Tragikomedja małżeńska. Wczoraj popołu- 
dniu zawiadomił woźny moagistracki lekarza dyżur- 
nego na stacji ratunkowej, że w niagistracie na scho- 
dach leży jakaś kobieta. Przeniesiono ją na stację. 
Była rzeczywiście nieprzytomną, bo pijaną kompletnie. 
Po otrzeźwieniu jej przez lekarza dostała znowu ata- 
ku nerwowego: „exaltalio nervosa*. -- Dopiero po 
uspokojeniu się poczęła wyjaśniać rzecz całą: Mąż 
jej, Stanisław Sumara, pracował „na magistrackiem*, 
lecz mu w środę wymówiono pracę. Zianarlwiło go 
to tak bardzo, że cały wieczór w Środę i w czwar- 
tek nic nie mówił, a popołudniu wyszedł z domu. 
Wtedy  Sumarowa, przypuszczając  najokropniejsze 
eM rozpoczęła poszukiwania za mężem i szu- 
xala go bez przerwy od czwartku wieczora do tej 
chwili, nawet w domu nie było. Ponieważ zaś trzy- 
wala się zasady: „dobry trunek na frasunek“ —- to 
i podpiła sobie. — Po wysłuchaniu tego opowiada- 
nia, wyekspedjowano ją ze stacji. 

_ Po niedługim czasie przechodnie zaalarmowali sta- 
cję ratunkową, że pod „Narodną Torhowla“ leży jakaś 
chora kobieta. Lekarz dyżurny biegnie czemprędzej 
z lekarstwami i poznaje Sumarowe, którą niedawno 
temu opatrywał na stacji. Tego bylo mu już za dużo 
i oglądać się począł nawel za żołnierzem olicyjnym 
by odwiózł Sumarowę alho d w. ÓM 

ę alho do domu, albo gdzie chce, 
gdy wiem słyszy okrzyk radosny: „Stasiu, ty żyjesz? «, 
ua cu zabrzmiało pytanie: „A co z tobą się działo, 


ZAKLAD PO 


Nowo otworzony 


GREKÓWY STEL 


Teklo?“... Oto jak deus ex machina zjawił się mąż 
Sumarowej, poszukiwany przez nią Stanisław. Nastą- 
piły pocałunki z dubeltówki, ku wielkiej uciesze 
przypatrującej się gawiedzi i czuła para małżeńska 
poszła do domu. 

Dla całości dodać należy, że Sumara wrócił we 
czwartek wieczorem do domu i zaniepokoił się na 
dobre dopiero wtedy, gdy żony całą noc w domu 
nie było. Cały przeto ranek wczorajszy poświęcił jej 
poszukiwaniu, był na policji, u rozmaitych kum, -— 
lecz nadaremnie. Dopiero na szczęście nadszedł w 
sam czas, by żonę wybawić z kłopotu, a nawet 
ocalić od pobytu w aresztach policyjnych. 

Fosfor arsenem. Chemik berliński Fittik do- 
konał wielkiej doniosłości odkrycia. Mianowicie od- 
krył wspomniany uczony, że fostor pod pewnem 
działaniem przechodzi bezpośrednio w arsen. Jeżeli 
twierdzenie to się sprawdzi, będzie ono dowodem, 
iż teorja o pierwiastkach chemicznych jest błędna. 

Obłąkany. Z Rzymu telegrafują 15 bm.: Je- 
den z woźnych senatu dostał nagłe obłąkania i rzu- 
cil się na dwóch senatorów, raniąc ich w głowy. 
Następnie wyskoczył oknem na bruk i zginął na 
miejscu. 


Rektorem uniwersytetu Jagiellońskiego 
wybrany został dr. Maciej Jakubowski, dotych- 
czasowy dziekan wydziału lekarskiego. Wybór dzie- 
kana wydziału filozoficznego jeszeze nie został do- 
konany. 

Tegoroczne wielkie manewry odbędą się 
w Galicji. Operować będą przeciw sobie dwie armje, 
z których jedną dowodzić będzie arcyksiążę Franci- 
szek Ferdynand. W manewrach wezmą udział kor- 
pusy: lszy (morawsko-szląsko-krakowski), 10ty (prze- 
myski) i 11ty (lwowski), oprócz tego zaś cztery 
dywizje obrony krajowej i wielkie masy kawalerji. 
Manewry rozpoczną się z początkiem września ukończa 
zaś w drugiej połowie września. Naczelne kierowni- 
ctwo spoczywać hędzie w ręku cesarza. 

Protest teologów grecko-katolickich przeciwko 
rosyjskiemu obchodowi 25-lecia zniesienia unji ko- 
ścielnej podpisało jak się dowiaduje „Ruślan* 
135 teologów, wychowanków grecko-katolickiego se- 
minarjum we Lwowie, z ogólnej liczby 204. Z lej 
ogólnej liczby 150 zalicza się do narodowców ru- 
skich, a 54 do moskałofilów. Na ułożonym „prote- 
ście“ podpisało się' początkowo 10 moskalofilów, 
którzy następnie po zasiągnięciu informacyj poza 
murami grecko-katolickiego seminacjum, podpisy swe 
cofnęli. Z% powodu spóźnionego akcesu 12 teologów 
przemyskiel. do tego „protestu“, podpisów ich na 


proteście nie można było umieścić. „Czasy ducha 
moskalofilskiego pisze po tych wyjaśnieniach 


„Ruślan* — wśród wychowańców seminarjów grecko- 
katolickich minęły bezpowrotnie. * 

Do Paryża! Rada miejska m. Lwowa posta- 
nowiła wysłać na wystawę paryską dziesięciu ręko- 
dzielników z różnych zawodów, a to: pięciu maj- 
strów i pięciu czeladników i udzielić im w tym celu 
zasiłku po 300 koron. Osoby, chcące korzystać z 
tego dobrodziejstwa, mają wnosić swoje kompeten- 
cyjne podania najdałej do 25 czerwca b. r. na vęce 
izby rękodzielniczej w ratuszu na Í. piątrze. 

4 19. Ck. prokurator państwa, p. Hayderer, 
przysyła nam następujące pismo: „Szanownej re- 
dakcji czasopisma „Dziennik polski* we Lwowie. 

Wskutek wezwania c. i k. 11 komendy kor- 
puśnej we Lwowie, upraszam na podstawie $ 19 
ust. pras. o umieszczenie w najbliższym numerze 
swego czasopisma, następującego nadesłanego spro- 
słowania : 

W kronice „Dziennika polskiego“ nr. 158 2 dnia 


9 czerwca 1900, umieszczono pod napisem „pod 
znakiem  pałasza* notatkę, według treści której 
uczyniono zarzut c. i k. kapitanowi 80 pułku pie- 


choty, p. Józefowi Penz, że w niezwykle 
sposób traktuje swych podwładnych, 
nich za najlżejsze przewinienia,  najostrzejszą 
tzw. Anbinden. 

Zarzut ten okazuje się wobec wyniku przepro- 
wadzonych dochodzeń, jako nieuzasadniony, albowiem 
pomieniony ć k. kapitan zastosował przez cały czas 
swej służby jedynie tylko w dwóch wypadkach po- 
wyż powołaną karę dyscyplinarna, w obu tych wy- 
padkach była ta kara zupełnie usprawiedliwioną 
i została wykonaną wedlug dotyczących przepisów. 
Wobec tego niezgodne są z faktami i dalsze wy- 
wody, umieszczone w artykule tym co do sposobu 
i eo do dopuszczalności tej kary, która wcale nie 
jest jeszcze najostrzejszą karą, Lwów, dnia 15 czerwca 
1900. C. k. prokurator państwa Haydever.* 

$ 22 ustawy prasowej opiewa: Wszelkie w $ 
19 oznaczone pisma, należy wydrukować bez zmiany 
i jakichkolwiek wtrąceń. 

Pismom perjodycznym, obowiązanym do umie- 
szczenia sprostowań urzędowych, lub pism w $ 20 
wspomnianych, nie wolnb w tym »xamym numerze, 
lub zeszycie, w którym odnośne ogłoszenie się znaj- 
duje, umieszczać żadnych dodatków, ani uwag nad 
treścią rzeczonych ogłoszeń. 

Co do zarządzeń, lub orzeczeń sądów karnych, 
umieszczanych na skutek polecenia sądowego, nie 
wolno podobnych uwag. ani d datków czynić nawel 
w tych  perjodycznych pismach drukowych, które 
ogłoszenia ich się podjęly, choć nie były do tego 
obowiązanemi. 

Echa jubileuszowe. Z Petersburga donoszą 
nam, Że bankiet, którym naukowe koła rosyjsko- 
polskie w Petersburgu, zamierzają uczcić juhileusz 
krakowskiej akademji, a o którym wspomniał w cza- 
sie swego we Lwowie pobytu, prof. Karajew, został 
odłożony do jesieni. 

Stalo się to dlatego, że obecnie jest pora, 
w której cały Petersburg jest na daczach, lub za- 
granieą, a chodzi o to, aby bankiet miał jak naj- 
większą liczbę uczestników. 

Pożar. Doia 11 hm. był pożar w Sokalu, na 


surowy 
nakładając na 
karę, 


ul. Krawieckiej. Spaliło się 12 budynków mieszkal- 
nych z innemi zabudowaniami. Spalił się także 
jęden koń. 


Do dzisiejszego numeru dołączamy nr. 19 
pisma „ROMANS i POWIEŚĆ:'', który za- 
wiera: „Miłość ojcowską“ J. Chwały; „Ta- 
jemnicza zbrodnią“ romans Eugeniusza Cha- 
vette (dokończenie); „Z głębi sybiryjskiej'', 
przez Juljusza Turczyńskiego; „Hufiec umar- 
łych* przez Rudyarda Kiplinga. 

* Basen (plywalnia) w zakładzie kąpielowym św. 
Anny (ulica Akademicka l 10) otwarty dla panów 
ód godziny 6—9% rano i od 12 w południe do 9 wieczo- 


rem, dla pań od godziny 9—12 w południe, Lekcyj 
pływania udziela egzaminowany nauczyciel. Kapiel 
25 et. w abonamencie 20 et. 

* Repertoar teatralny. Teatr hr. Skarbka Dzis w 


niedzielę (wznowienie) „Tamten“, sztuka w 5 aktach Jó- 
zefa Maskoffa, Irzeci gościnny występ Kazimierza Kamiń- 
skiego, artysty sceny krakowskiej w roli pułkownika 
Karniłłowa: w poniedziałek pa raz pierwszy „Posłowie 
pa wakacjach“, krotochwilu w 3 aktach Pawła Ferrier, 
tłumaczył Jarosław Pieniążek. 


DZIENNIK POLSKI z diua 17 czerwca 1899 r. 


Thorna. Od 1 czerwca nowy sensacyjny program. 
Codziennie przedstawienie. Go piątku High-Life 
przedstawienie. Amerykański balet nad 
powietrzny, najwspanialsze widowisko współczesne. 
Carmencita, najznakomitsza hiszpańska tancerka. 
Największy amerykański Bioskop (epizody z 
wojny w Transwaalu). Klown Petroff, komiczna tresura 
kotów, osłów i świń. Mle. Georgette fantastyczne allegorje 
i wiele innych. W niedziele i święta 2 przedstawienia. 
Bilety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników p. 
Plol:na. 

* O mączce odżywiającej Nestle'go, używanej od lat 
trzydziestu dla niemowląt i małych dzieci, posiadamy 
wiele certyfikatów powag lekarskich ze wszystkich szpita- 
lików dziecięcych. jakoteż z prywatnej praktyki dziecięcej; 
prawie wszystkie szpitaliki i ambulatorja monarchji, re- 
prezentowane przez przewodniczących poszczególnych od- 
działów, orzekają, że mączka odżywiająca Nestle'go po- 
winna i może hyć przedewszystkiem i z dobrym skutkiem 
w braku pokarmu macierzystego, lub odpowiedniej natki, 
używaną. 

W najnowszym czasie jednak mamy zajmujące spra- 
wozdania z praktyki wewnętrznej, tak, że możemy zau- 
ważyć obszerniejszy zakres w używaniu tejże. Podnieść 
tu należy odnoszące się do tego sprawozdanie fachowe, 
publikowane przez radcę zdrowia dra Firsta w Berlinie 
(w czasopiśmie dla dyet. i fiz. terapji, Berlin), z którego 
dowiadujemy się, że przy osłabieniu żołądka i dyspepszi, 
szczególnie u pacjentów anemicznych, cierpiących na 
blednicę, na wrzody żołądka, w okresie braku apetytu i 
rekonwalescencji, proszek mleczny Nestle'po używany hy- 
wał jako przygotowanie do normalnego odżywiania. Pa- 
cjenci używają maczki chętnie, w większej liczbie wy- 
padków wysoka jej wartość odżywcza została skonstalo- 
waną, a chorzy przychodzili szybko do zdrowia. 

Preparat ten, stosownie do akolicznaści, podany w 
formie papki (wolne od zarodków mleko alpejskie i pro- 
szek sucharkowy, w odpowiedniej formie  zinięszane), 
został stwieruzony jako środek dyeletyczny „par excel- 
lence“ w wyż wymienionych wypadkach i pałeca się pp. 
lekarzom najusilniej w wewnętrznej praktyce do dalszych 
tiłoświadczeń w  przypadłościach gastrycznych i przy 
wrzodach żołądka w okresie rozpoczynającego się odży- 
wiania. 

* Kwizdy weterynarskie produkta. Do najpopular- 
niejszych i najbardziej renomowanych swojskich firm, za 
lieza się bez wątpienia finna Franciszka Jana Kwizdy w 
Korneuburgu. Produkty weterynarskie, wprowadzone do 
handlu przez tę firmę, cieszą się istotnie najlepszą sławą 
nietylko w Austro-Węgrzeeli, lecz na całym kontynencie, 
a nawet w Anglji i Ameryce, 

Każdy gospodarz wiejski zna korneuburski odżywczy 
proszek bydlęcy, proszek dla nierogacizny, pigułki Kwizdy 
przeciw kolkom, a dziś już Lradnoby znaleść właściciela 
koni, czy to sportsniena, właściciela prywatnego, han- 
dlarza, czy gospodarza wiejskiego w którego stajni 
Kwizdy płyn restytucyjny nie zuałazłby prawa obywatel- 


stwa. Nawet w Anglji, gdzie wszystkie odkrycia i urzą- 
dzenia na polu sportu konnego tak radzi sobie przy- 
właszczają, uznają, bez zawiści, pożyteczność i sku- 
teczność szczególniej dla płynu  restytucyjnego Kwizdy 


i tegoż opatentowane kauczukowe opaski. Hrabia Stra- 
hembery i F. Höfer, znani jeźdzcy dystansowi, używali 
podczas swej jazdy płynu restylucyjnego Kwizdy z wiel- 
kim skutkiem, Wielkie uznanie i u innych jeźlźców dy- 
słansowych i wielu weterynarzy. posiadają Kwizdy pa- 
tentowane, gumowe paski i patentowane gumowe przy- 
rzady ochronne dla nóg konia. Franciszek Jan Kwizda w 
Korneuburgu koło Wiednia, posyła na żądanie swój 
pięknie ilustrowany cennik gratis i franko, 

Składki na cele użyteczności publicznej lub naro- 
dowej. 

Towarzystwo zal urzędników poezto- 
wych we Lwowie złożyło w naszej administracji: dla 
szkoły polskiej w Białej 20 kor., dla gimnazjnm polskiego 
w Cieszynie 20 kor., na pomnik Mickiewicza 30 kor. 

Zamiast wieńca na gróh $. p. Juljana Ho- 
roszkiewicza, złożyli na rece dra Bernarda Goldmana 
dyrekcja i urzędnicy Banku krajowego 100 kor. na rzecz 
Towarzystwa wzajemnej pomocy uczestników powstania 
polskiego z roku 18634, ażeby uczcić pamięć długo- 
letniego prokurzysty i głównego kasjera tegoż banku. 

* Walne zgromadzenie akademickiego Koła Towa- 
rzystwa „Szkoły ludowej“, odbędzie się dnia 19% czerwca 
b. r. o godzinie 7 wieczorem w sali LIL. uniwersytetu. 

Zmarli : 

Józefa z Minasowiczów Kalitowa, wdowa po wy- 
chodźcy, iużynierze kolei ottomanskich, zmarła we Lwo- 
wie w 55 roku życia. Była to kobieta zacna, oddana wy- 
chowaniu trojga dzieci, które śmierć jej osiera. Pogrzeb 
a się dziś dnia 16 b. m. o godzinie 5 popałudniu. 

i-p: 

Franciszek Umański, portjer kolei państwowej, 
zmarł we Lwowie w 53 r. życia. 

W Starzyskach koło Janowa odbył się wezoraj po- 
grze $. p. Karoliny Weipmanowej. Żony Edwarda 
Weipnaia. Najbliższa rodzina i licznie zebrane sąsiedztwo 
wzięły udział w tym smutnym obrzędzie. 


Notatki literackie i artystyczne. 


Z teatru. Wczoraj rozpoczął p. Kazimierz 
Kamiński szereg występów gościnnych na lwo- 
wskiej scenie w roli Jusowa, w zajmującej sztuce 
Ostrowskiego „Łapownicy.* Rola ta, jak wiadomo, 
należy do najlepszych krakowskiego gościa, lo też 
publiczność wypełnila teatr po brzegi. Była to pra- 
wdziwa biesiada artystyczna, zwłaszcza, że i nasza 
drużyna teatralna wywiązała się ze swego zadania 
doskonale. Wczorajszy występ mógł przekonać p. Ka- 
mińskiego, że posiada w wysokim stopniu sympatje 
lwowskiej publiczności, a sympatje te spotęgują się 
jeszcze obecnie. Nie potrzebujemy dodawać, że po 
każdym akcie dziękowano mu burzą oklasków. Cha- 
rakterystycznem a bardzo pocieszającem Jest, 
že na zapowiedziane dwa występy p. Kamińskie- 
go, znaczna część biletów już rozebrana. 

Operetka lwowska (68 osób) wyjechała w 
piatek do Stanisławowa, gdzie ula sześć przedsta- 
wień; następnie uda się do Kołomyi na 4 przed- 
stawienia, Wybornie ułożony repertuar pozwala mieć 
nadzieję, że występy naszej operetki cieszyć się hędą 
lu itam niezwykłem powodzeniem, czego jej 4 serca 
Życzymy. 

Z teatru. P. Kamiński wystąpi dziś, w nie- 
dzielę, w sensacyjnej sztuce Maskoffa „Tamten“, 
w popisowej roli Korniłłowa. w której jest wprost 
niezrównany. 

Na poniedziałek zapowiada repertoar  promierę 
franeuską pt. „Posłowie na wakacjach“, której treść 
odpowiada zupełnie obecnym naszym stosunkom po 
zamknięciu parlamentu. 

We wtorek wznowioną będzie nadzwyczaj ele- 
ganeka komedja Bissona „Pan dyrektor" z p. Ka- 
mińskim w roli tytułowej, która artysta len gra 
z nadzwyczajną brawurą. 

W środę daną znów będzie, 
kiem powodzeniem „Lygia“ Barretta. 

Koncert sienkiewiczowski odhędzie się — 
jak już wiadomo -— dnia 25 czerwca z bardzo 
świetnym programem, który zostanie niebawem ogło- 
szony. P. Tarasiewicz, artysta sceny krakowskiej, 
który w tym sezonie lak znakomicie odtworzył po- 
słać Kordjana, przyjął udział w koncercie, Artysta 
odczyta jeden z utworów Sienkiewicza, zapewne 
„Bądź błogosławiona* i odleklamuje wiersze Sło- 
wackiego. W koncercie weźmie udział nie orkiestra 
Tow. muzycznego. lecz orkiestra operowa pod arty- 
słycznem kierownictwem p. Jareekiego. 

W poniedziałek, 18 bm. o godz. T wieczorem 
w Kole literacko-arlystycznem, odbędzie się posie- 
dzenie komitetu, urządzającego koncert, 


Izba Sadowa. 


Sanok [5 czerwca. 
(Sędziowie przeciw adwokatowi). 
Przed sądem obwodowym w Sanoku loczy 
się teraz rozprawa, dla naszych stosunków sg- 


ciesząca się wiel- 


K. Słotołowicza 


we Lwowie, ulicą Wałowa l. 


11, 
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* Colosseum, teatr Rozmaitości, pod dyrekcją Ernesta , downiczych bardzo charakterystyczna. Jest ona 


do pewnego stopnia odpowiedzią na pytanie: 
Jak się przedstawia w praktyce nowa procedu- 
ra cywilna, po której sobie tyle obiecywano? 
Czy słusznymi są zarzuty, podnoszone już z wie- 
lu stron, *że procedura ta jest przedwczesną, 
daje bowiem sędziom młodym i niedoświadczo- 
nym za wiele pokus do rozwijania swej samo- 
dzielności w sposób niekiedy bardzo ujemny i 
przez to wogóle nadweręża powagę stanu sę- 
dziowskiego u ludu? Kwestja ta była zwłaszcza 
przedmiotem dyskusji na wiecu adwokackim w 
Wiedniu, a sprawa obecna jest żywą do niej 
ilustracją. 

Jako strony występują: z jednej strony 
dwaj młodzi adjunkci sądu w Brzozowie pp. 
Józef Drzymalik i Eustachy Dudrowicz, obydwaj 
Rusini, z drugiej strony dr. Wincenty Daniec, 
adwokat krajowy w Brzozowie. Między oboma 
tymi sędziami a adwokatem wytworzył się od 
lat kilku antagonizm, który w ich zetknięciu się 
urzędowem przybierał coraz częściej bardzo 
ostry charakter. Dr. Daniec zaczął się uskarżać 
na sekatury ze strony obu świężo mianowanych 
sędziów, którzy podobno w prywatnych kołach 
odgrażali się przeciw niemu, że go zniszczą mo- 
ralnie i materjalnie. 

W końcu wniósł dr. Daniec do władz prze- 
łożonych zażalenie, w którem naprowadził kilka- 
naście faktów nieprawidłowego urzędowania obu 
adjanktów, stronniczego traktowania jego klien- 
tów, używania wyrazów obelżywych, przekręca- 
nia protokołu i t. p. niesprawiedliwości i nad- 
użyć. Zażalenie to spowodowało prokuratora 
państwa w Sanoku p. Szomka, do wdrożenia 
przeciw drowi Dańcow! śledztwa karnego o 
oszczerstwo, które jednak po kilku miesiącach 
zastanowił, pozostawiając pp. Drzymalikowi i 
Dudrowiczowi wolną rękę co do tego, czy mają 
przeciw drowi Dańcowi wnieść skargę o obra- 
zę czci z $ 487 u. k. Tymczasem sprawa stała 
się już przedmiotem dyskusji dziennikarskiej, 
zwłaszcza podniósł ją wiedeński organ adwoka- 
tów „Das Barreau* jako bardzo ważną dla ca- 
łego stanu adwokackiego; wreszcie przyszła i 
przed forum parlamentarne wskutek dwukro- 
tnej interpelacji posła Stapińskiego do ministra 
sprawiedliwości. Przeciw pp. Drzymalikowi i 
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Dudrowiczowi wytoczono dyscyplinarkę, którą ` 


trzy razy przerywano i wznawiano, obu sędziów 
pozostawiono jednak przy urzędowaniu. W zwią- 
zku z tem stało także śledztwo dyscyplinarne. 


które z polecenia sanockiego sądu obwodowego | 


wytoczyła przeciw drowi Dańeowi i jego kon- 
cypientowi drowi Syruczkowi rada dysceyplinar- 
na połączonych izb adwokackich przemyskiej i 
samborskiej. Rada ta zbadała sprawę i orzekła, 


że nie ma podstawy do takiego śledztwa, a w, 


odnośnem orzeczeniu stwierdziła owszem 11 
faktów, które mogły stanowić dostateczną pod- 
stawę dla dra Dańca, aby posądzić obu adjun- 
któw o osobistą niechęć ku niemu i o niepra- 
widłowości w urzędowaniu. 

W końcu w tym roku wystąpili pp. Drzy- 
malik i Dudrowicz przeciw drowi Dańcowi ze 
skargą o obrazę czci. Pierwsza połowa tej roz- 
prawy odbyła się już w kwietniu br. w sądzie 
obw. w Sanoku, pod przewodnictwem p. radcy 
Petryczkiewicza. Oskarżycieli zastępował prok. 
Szomek. Przedmiotem roztrząsania były różne 
szczegóły z zachowania się obu oskarżycieli w 
charakterze sędziów w drobnych sprawach cy- 
wilnych, w których dr. Daniec występował jako 
zastępca jednej ze stron. Aby dać pewne wy- 
obrażenie o materjale rozprawy, przytaczamy tu 
niektóre zeznania świadków. 

I tak: świad. Kotowicz, aptekarz, słyszał jak 
p. Dudrowicz odgrażał się, że zniszczy dra Dańca 
i lekarza Niziołka z Sanoka. Świad. dr. Niziołek 
opowiadał, że tę ostatnią groźbę p. Dudrowicz 
wykonał w ten sposó'. że nie pozwalał stronom 
iść w celu sądowych oględzin lekarskich do dra 
Niziołka, lecz kazał iść do innego lekarza, dra 
Lisa. Świad. Piątkiewicz, kandydat notatjalny, 
słyszał wyrażenie Dudrowicza, że Dańca będzie 
się „niszczyć i golić*, nie pamięta jednak, czy 
p. Dudrowicz mówił „ja“, czy „my“, czy też, że 
sąd będzie golić. Mówił jednak wyraźnie, 2e 
teraz nie będzie robił dła Dańca żadnych grze- 
czności, będzie dlań cliodzącym paragrafem itp. 
Podczas rozpraw — jak opowiadał ów świa- 
dek -— używał p. Dudrowicz do stron wyrazów 
w guście: „rekuruj do papieża“, „stul morde“, 
oraz frazesów zaczerpniętych nie z kodeksu, ale 
z pornografji. Ten sam świadek opowiadał, że 
po przeprowadzeniu pewnej rozprawy przez p. 
Drzymalika, w której stronniczość sędziego na 
niekorzyść klienta p. Dańca była widoczną, mó- 
wili żydzi, że teraz już nie ma co iść do Dańca. 
a kiedy potem świadek w kancelarji notarjalnej 
odsyłał strony do adwokatów i między innymi 
wymienił im Dańca, strony mówiły. że do 
Dańca nie pójdą, bo go coś w sądzie nie przyj- 
mują, wszystko mu odrzucają. 

Sw. Kurz, rolnik, zeznał, że podał przez 
dra Datica pewną prośbę restytucyjną, a kiedy 
sprawę w sądzie wywołano, prosił o małą 
zwłokę, póki się nie zjawi jego zastępca pra- 
wny. który ma wkrótce nadejść. Na o odpo- 
wiedział mu p. Drzymalik lakonieznie: „Wraź 
sobie adwokata do...* Tn nawiasem dodamy, 
że proces a obrazę honoru, wytoczony z po- 
wodu tego zajścia przez dra Dańca p. Drzy- 
malikowi. zakończył się uwolnieniem p. Drzy- 
malika, a w motywach wyroku podano, że 
sędzia nie miał na myśli dra Dańca, lecz... cały 
stan adwokacki! 

Z zeznań św. Pietrzyckiego okazało się, że 
skoro świadek ten, skazany przez p. Dudrowi- 
cza zaocznie za bitkę na 14 dni aresztu, przy- 
szedł do'sądu trzeciego dnia, aby zgłosić re- 
kurs, p. Dudr. odpowiedział mu, że już zapó- 
no i kazał go zamknąć, jakkolwiek wyrok 
jeszcze nie był prawomocnym. Św. Zając, go- 
spodarz. mówił, że kiedy okazał w sądzie 


skargę, napisaną w biurze dra Dańca, sędzia p. | 


wziął ową skargę do ręki, jął ją 
krytykować, mówił, że za mało 
Zająeowi kosztów tej skargi nie przyzna, ho 
taką skargę można i w sądzie zrobić. 

Osobną grupę faktów stanowi sprawa św. 
Obłoja, gospodarza z Goleowy, którego żona 
miała spór ze swoją siostrą Marją Rzeszotkó- 
wna o grunt. Spór ten rozgrywał się przed sę- 
dzia Drzymalikiem i w końcu — tak przynaj- 
mniej zeznawał Obłój — strony obie zgodziły 
się załatwić spór dopiero w jesieni r. z. Tym- 
czasem już w lipcu z. r. przyjechał do Golco- 
wej sędzia Drzymalik na komisję sądową i przed- 
sięwziął podział spornego gruntu w sposób, któ- 


Dudrowicz 


urządza pogrzeby od najwspanialszych do najskromniejszych o 259, taniej, jak ia'de 
inne przedsiębiorstwo pogrzebowe, z największą | unktualnością. 


Na prowincji urządza również pogrzeby. — Na składzie: trumny metalowe, drewniane, 
krzyże, wieńce i wszelkie przybory pogrzebowe. — Karawany zupelnie nowe. 


napisane, że | 


| 


ry Obłojowi bardzo się nie podobał. Gdy Obłój 
przeciwko temu protestował, p. Drzymalik miał 
się doń opryskliwie odezwać: „Kusz psiakrew, 
jak cię urznę w pysk, to ci zęby wylecą, a gdy 
mi dalej będziesz przeszkadzać, każę cię powią- 
zać i odesłać do kryminału*. Po owej komisji 
chciał Obłój rekurować przez dra Iańca, lecz 
sędzia powiedział: „Ja Dańca nie przyjmę. idź- 
cie do Festenburga (drugi adwokat w Brzozo- 
wie) i oddał świadkowi 15 zł. wyłożonych dla 
obrońcy. W innej sprawie z Rzeszotkówną sta- 
ło się tak, że p. Drzymalik sprawę tę w chwi- 
lowej nieobecności Obłoja skwapliwie wywołał 
i zaocznie umorzył, a kiedy Obłój nadbiegłszy 
pocałował go w rękę i prosił o wzgląd, p. Drzy- 
malik odparł: „Już po terminie, odstąp mnie, 
i zaskarz po 3 miesiącach jak chcesz“. 

Kiedy tenże sędzia usłyszał, że Obłój je- 
ździł do Wiednia użalić się na niesprawiedliwy 
wyrok, odgrażał się, że Obłój na wieczne czasy 
pójdzie do kryminału, a usposobienie to sędzie- 
go przeszło widocznie i na podwładnego wo- 
źnego Kościńskiego, gdyż kiedy wkrótce potem 
Obłój, za jakiś inny spór z Rzeszotkówną, miał 
pójść do aresztu na 3 dni, Kościński zamyka- 
jąc go. szturchnął go, mówiąc: „a trzeba ci 
było eliodzić na skargę do Wiednia“. Potem - 
tak przynajmniej żali się Obłój — wszyscy 
w sądzie dokuczali mu mówiąc: oło masz Sta- 
pińskiego, Dańca i ministra. 

W tym punkcie rozprawę odroczono, gdyż 
obie strony zażądały powołania nowych świad- 
ków, z których tylko część dopuszczono. 

Dzisiejsza rozprawa rozpoczęła się tem. że 
przewodn. radca Petryczkiewicz oznajmił, iż da 
grona skarżących przyłączył sie jeszcze trzeci 
oskarżyciel dr. Bejnarowicz. również adjunkt 
z Brzozowa. Przeciw drowi Bejnarowiczowi wy- 
toczył był dr. Daniec zarzut, że sędzia ten, przy 
pewnej rozprawie odebrał mu głos ordynarnemi 
słowy: „Stulić mordę, bo grzywna!“ Dr. Bejna- 
rowiez przeczy temn zarzutowi i to jest powo- 
dem jego skargi. 

Potem rozpatrywano dałej sprawe Obłoja, 
mianowicie przesłuchiwano powołanych przez 
oskarżycieli świadków, obecnych podczas komi- 
sji sądowej w Golcowej w lipcu z. r. Owóż św. 
Lósch, nadgeometra, zeznaje, że Obłój zachowy- 
wał się dość arogancko, przeszkadzał w mierze- 
niu pola, chwytał za taśmę, obejmował sędziego 
za kolana. aż p. Drzymalik do niego sie ode- 
zwał: „Miłcz, bo cię każe przez żandarmów skuć 
i odesłać do Brzozowa“. Innych słów p. Drzy- 
malik użyć nie mógł, bo świadek był cały czas 
przy nim. Natomiast dalszy świadek oskarżycieli 
taksator wiejski Mendyka powiada. że sędzia 
użył wyrazów: „Idź durniu, bo cię każę zwią- 
zać jak barana i pójdziesz do kozy* 

Przesłuchano także i Rzeszotkównę, na ko- 
rzyść której miał rzekomo wypaść ów podział 
gruntu, a potem jej siostrę Katarzynę Obłaja- 
wą, która zeznała to samo co jej mąż, zeznań 
jej jednak nie zaprzysiężono z powodu, że prze- 
ciw Obłojowej toczy się śledztwo karne, za to, 
że czynnie znieważyła sędziego Drzymalika. 
Z płaczem opowiada chłopka. że p. Drzymalik 
groził, że ją i jej męża puści z torbami, bo on 
przy rozprawie nie dopuści jej do przysięgi, 
tylko Rzeszotkównę itd. 

Skoro potem skonfrontowano obie strony, 
zarzncające sobie wzajem do ócz, wśród bardzo 
nieparlamentarnych wyrażeń, kłamstwo, dodaje 
Obłojowa, że Rzeszotkówna chwaliła się, iż ona 
jest „podległą“ p. sędziemu, to p. sędzia „re- 
alnością zapłaci jej za podległość*. Zresztą i 
woźny sądowy Kościński mówił w podobnym 
sensie do św. Obłojowej: „Zapłać tem co masz. 
a wygrasz“ i perswadował jej przytem, że Da- 
niec jest „podły adwokat*. 

Nie ma co mówić: ładne wyobrażenie ma 


lud i podwładni o rzecznikach  sprawiedli- 
wości. .. 
Obrońca dra Dańca dr. Ahłamo- 


wicz: Go to znaczy „podległą“. 

Św. Obłojowa: To znaczy, że jak ludzie 
mówią, ona ma syna od p. sędziego. ] 

Rzeszotkówna przeczy temu i mówi. że 
ona z synkiem wróciła już do wsi ze slużby 
we Lwowie. 

Rozprawa trwa dalej. 

Przemyśl 1^ czerwca. 
(Oszustwo). 

Zmana z odbytego niedawno procesu 
Hellmana, Emma Szeparowiczowa stanęła przed 
tybunałem przemyskim. oskarżona o oszustwo 
i skazany została na 3 miesiące więzienia. 
Oskarżona wyrok przyjęła. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


— Sprawozdanie zarządu targowego „Ogól- 
nego Awiązku hodowców i bandlarzy bydła we Lwo- 
wie“, z odbyłego na dniu 13 czerwca rb. targu 
w Krakowie na Prądniku białym. 

Ogółem spędzono na targ 183 szluk. Wołów 
opasowych 157 sztuk, buhajów 9, krów 17. 

Notowano ceny: Za woły średnie od koron 58 
do 66, za buhaje od k. 61 do za 100 klg. ży- 
wej wagi; za krowy (za sztukę) od k. 160 do 180. 

Targ bardzo ożywiony, wszystko sprzedano. 

Bank rolniczy we Lwowie. Lwów 16 
czerwca. (Dziś notujemy za 100 klg. loco Lwów 
Waluta koronowa.) Pszenica gotowa 15 20 do 15 60, 
pszenica na termin —* - do żyto gotowe 
12:20 do 12:70, żyto na termin =- do —' =; 
owies obroczny 1150 do 12-—, owies na termin 
do —'— ; jęczmień pastewny L1'-- do 1% —, 


jęczmień brow. 12'-- do 13—; rzepak 22'-- do 
23 - ; rzepak nowy —-— do —'—; groch. paste- 
wny 12*— do 13 —, groch do gotowania 15 — 
do 30 -— : wyka 15:— do 16:—; bobik 1t— do 
1150, hreczka 177— do 19*—; kukurydza nowa 
12:80 do 13 40, kukurydza stara —*— do —'—; 
chmiel za 50 kilo —'— do —'—; koniczyna 
ezerwona —'— do —'—, koniczyna biała —'— 
do —'—, koniczyna szwedzka —'— do -'—; 
tymotka —'— do —'—. 

Spirytus loco za 50 litr. gotowy 17/50 do 
1325; paritas Tarnopol na termin 16:60 do 17 25. 

Usposobienie słabsze. 

— Wiedeń 16 czerwa. (Giedu zbo- 
żowu). (Kursa w koronach i po 50 kilogramów). 
Pszenica na maj-czerwiec od 7:70 do 772, na 
Jesień od 7'97 do T98; żyto na maj-czerwiec od 
T10 do T15, na jesień od 17 do 718; 
kukurydza na maj-czerwiec od 5:82 ło 584, 
na czerwiec-lipiee od —— do —'—, na lipiec- 
sierpien od 587 do 588, na  sierpień-wrzesień 


od 
od 


do — —, 
5:98; 


wrzesien-paździeriik 
na maj-czerwiec 


od ==. 


5 BB 


na 


do owies 


= m 


a <_apo R 4 _ 


d 


534 do 586, na jesień od 545 do 546; 
rzepak na styczeń-luty od —" do —'—, na sier- 
pień-wrzesień od 13— do 1310; olej rzepakowy 
na kwiecień-maj od —*— do —'--, na wrzesień- 


grudzień od —*— do —'—. Tendencja ustalona. 

— Budapeszt 16 czerwca. (Giełda zbo- 
żowa). (Kursa w koronach i po 50 kilogramów). 
Pszenica na maj od —*— do —'—, na październik 
od 7:78 do 7:74; żylo na maj —'— do —'—, 
na październik od 6:81 do 6:82; owies na maj 
—'— do --:—, na październik od 5'10 do 5'11; 
kukurydza na maj 1901 r. od 4:89 do 4'90, na 
lipiec od 5:69 do 5:70; rzepak na sierpień vd 
12:85 do 12:90. Oferty na pszenicę mierne. 
Chęć kupna stała. Tendencja spokojna 


Wojna. 


(Telegramy „Dziennika polskiego’). 


Londyn 16 czerwca. Obszerne sprawo- 
zdanie marszałka Robertsa z walk. stoczonych 
12 b. ma wykazuje. że Bocrowie tak bardzo i 
wyłacznie skupili swoją uwagę na obronę skrzy- 
deł, iż zaniedpali centrum, które też jenerał 
Hamilton świetnie sforsował, przyczem sam zo- 
stał zraniony w plecy, eo go jednak nie uczy- 
niło niezdolnym do służby. 

Baden Powell donosi, że pojmał stu po- 
wstańców. wkroczył do Transvaalu i teraz gro- 
madząc zapasy broni. zaprowadza porządek. 600 
Boerów poddało się, 250 zostało wziętych do 
niewoli. 

Londyn !6 czerwca. Lord 
legrafuje z Prelorji pod datą wczorajszą 
dorp poddało się O b. m. jenerałowi Huntero- 
wi. Lord Kilehener donosi, że Boerowie wczoraj 
rano atakowali oddział angielski, zajęty napra- 
wą linji kolejowej, zostali jednak odparci. An- 
ylicy mieli jednego zabitego i 11 rannych. 

Kapsztad 16 czerwca. Gordon Spriggs 
napotyka na trudności przy utworzeniu gabine- 
tu. Koalieyjne ministerstwo wydaje się nicimo- 
żliwem i zachodzi obawa przesilenia konstytu- 
cyjnego. 


Sytuacja W Austrji. 


iTelegramy „Dziennika polskiego”). 

Wiedeń 16 czerwca. Przewodniczący 
klubów lewicy niemieckioj odbyli wczoraj popo- 
Jndniu konferencję. Dalszy ciąg obrad zapowie- 
dziano na dziś. 

Berno morawsSkie 16 czerwca. (cze- 
scy członkowie subkomitetu komisji dla sprawy 
kuryj wyborczych, przyjęli przedłożony przez 
p. Stranskyego korreferat do reformy dElverta. 
o utworzeniu kuryj narodowych na Morawie. 
Korreferat zostanie przesłany niemieckim człon- 
kom subkomitetu, poczem zwołanem zostanie 
wspólne posiedzenie komisji. 

Wiedeń 16 czerwca. O zamiarach rzą- 
du donoszą „Tiroler Stimmen*., jak się zdaje 
według informacyj pochodzących z prawicy par- 
lamentu, że rząd nie spieszy się wcale 
7 rozwiązaniem izby posłów. Również miaro- 


Roberts te- 
: Klerks- 


dajne czynniki rządowe nie myślą o zwołaniu 
konferencji ugodowej, która według „Tiroler 
Stimmen“, byłaby mile przyjętą przez Czechów. 


a którą minister Piętak w „interviewie* także 
przewidywał. 


| 
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sobie ustanowienie kwoty, m ostatnie ozna- 
czenie jej wysokości przez cesarza. | 
zującą moc tylko do konca bm. 

W sprawie tej bawił tutaj prezydent gabi- | 
netu węgierskiego Szell. który równocześnie | 
omawiał sprawę królewskiego reskryptu, maja- | 
cego na przyszły Lydzich odroczyć sejm węgier- | 
ski. Prezydent ministrów Szell ma cofnąć w sej- | 
mie węgierskim ustawe o kwocie ze wzgledu na 
zamknięcie anstrjackiej rady państwa, a oba 
rządy zaproponują koronie ustalenie kwoty na 
przeciąg jednego roku. 


3 a a 
Pożar Lubienia. 
(Telegram „Dziennika polskiego“). 
Lubień 16 czerwca. 
Dziś o g. 10 rano wybuchł pożar w tutej- 
szych łazienkach siarczanych. Zajął się dach. 
Pożar zagrażał całym łazienkom. ale dzięki ener- 
gicznej obronie straży pożarnych z Gródka i z 


ma obowią- 


(zerlan, ogień zdołano zlokalizować i wszystko 

uratować. Akcją * ratunkową kierował dyrektor 

zakładu Longchamps. | 
Cześć dachu spalonego na łazienkach za 


dni kilka zostanie zrestaurowana. 

Kapiele jaż w czwartek będa wydawane. 
Przerwa więc wskutek pożaru potrwa tylko kil- 
ka dni — od dziś do czwartkn. 

Pożar prawdopodobne wszczył się od 
cyka żelaznego umieszczonego w łazienkach. 


DEPESZE 
telegraficzne i telefoniczne. 
Powstanie Bokserów w Chinach. 


Londyn l6 czerwca. korespondent biura 
Reutera z Tientsinu donosi. że linji kolejowej 
Tientsin-Taku strzeże i po niej bezustannie pa- 
troluje pociąg z żołnierzami. zaopatrzony w re- 
flektory.  Przypuszczają tu ogólnie. Że cesarscy 
żołnierze chińscy zaatakują wojska zagraniczne 
w pobliżu stolicy, podezas gdy chińskie okręty 
wojenne, wspomagane przez forty w Taku. za- 
atakować mają zagraniczne kanonierki i torpe- 
dowce. Wbrew tym zapowiedzion twierdzi ko- 
respondent, że wojska obcych mocarstw bez 
oporu wkroczą do Pekinu. 10.000 chińskich 
Żołnierzy stoi jeszcze w Szangaju. Rosjanie wy- 
sadzili na ląd między innemi także 4 działa po- 
lowe. Cała około 1.700 ludzi licząca siła zbroj- 
na międzynarodowa, miała w piatek wieczór 
ruszyć na Pekin. 


pie- 


Londyn !6 czerwca. Wedle doniesień 
dzienników, jenerał chiński Nich został udegra- 


dowany. 

Paryż 16 czerwca. Ajencja Havasa do- 
nosi, że francuski krążownik otrzymał rozkaz 
udania sie do Taku, celem wzmocnienia tamtej- 
szej dywizji okrętowej. Konsul francuski w Tient- 
sinie donosi, że na obszarze francuskim. którego 
strzegą żołnierze i majtkowie francuscy i rosyj- 
scy, panuje zupełny spokój. 

Jokohama lü czerwca. Zajścia w Chi- 
nach są ciągle przedmiotem wielkiego zaintere- 
sowania opinji publicznej. Pisma opozycyjne 
wyrażają niezadowolenie z powodu nie dość 
energicznego postępowania rządu. 

Londyn 16 czerwca. „Daily Expres“ do- 
nosi z Szangaju pod data wczorajszą : Silne od- 


| przyjęto 


DZIENNIK POLSKI z dnia 17 czerwca 1900 1 
oświadczył, że oddziały wojsk ubcych nie wejdą 
do miasta. W poniedziałek wystosowali obcy 


posłowie do rady dla spraw zagranicznych 
tcznnglijamenu) ultimatum z żądaniem otwarcia 
bram miasta, nie otrzymali jednak dotychczas 
odpowiedzi. 1.500 żotnierzy rosyjskich z kilko- 
ima działami przybyło z Port-Arthur i postępują 
zupełnie samodzielnie. Wysiadła na ląd siła ro- 
syjska liczy 4.000 lndzi i stoi po stronie cesa- 
rzowcj-regentki. 

Londyn l0 czerwca. „Biuro 
donosi z Tient-sinu pod data wczorajszą : Jak 
słychać, wojska obcych mocarsiw spróbują wie- 
czorem obsadzić fortylikacje koła porln Takn. 


Wiec izb notarjalnych. 

Wiedeń 106 czerwca. Wczoraj rozpoczął 
tu obrady wiec delegatów austrjackich 
tarjalnych nad kwestją relormy 
Reprezentowane są wszystkie w liczbie 32 izby 
notarjalne przedlitawskie. Zagaił obrady minister 
sprawiedliwości br. Speusbooden zapewnia- 
jac. że rząd z wielkiem zainteresewaniem śledzi 
tok prac wiecowych i wyraził zdanie, że rozwój 
nołarjatn leży w interesie ludności i spra- 
wiedliwości. 


Z parlamentu francuskiego. 
Paryż I6 czerwcu. lzba deputowanych 
prowadziła dyskusję nad interpelacja. dolycząca 
strejku w Chaton, i nchwaliłu 299 głosami prze: 
ciwko 231 przyjęty przez prezesa gabinetu Wal- 
deck-Rousseau porzadek dziemny. 


Z parlamentu włoskiego. 

Rzym 16 czerwca. Dziś odbędzie się 
otwarcie nowej sesji parlamentu mową tronową. 
Wezoraj wieczorem odbyło się zgromadzenie 
nowo wybranej większości parlamentarnej. na 
którem zjawiło się 229 deputowanych. Na po- 


Reutera“ 


siedzenia był obecny także prezydent ministrów | 


Pelloux. 


Prezydent ministrów prosił. ażeby prezy- 


dentem wybrano deputowanego Gallo. Uchwa- 
lono to jednogłośnie. 
Sesja zapowiada się, jak najgorzej. lak z je- 


dnej. tak i drugiej hale panuje Żnpelna nie- 
chęć do jakichkolwiek ustępstw. Skrajna lewica 
zapowiada skandale 

Rzym 16 czerwca. Nowo wybrana izba 
deputowanych zebrała się dziś na pierwsze po- 
siedzenie, które rozpoczęło się mową tronowa. 
Posłowie skrajnej lewicy wcale nie przybyli. 


Wiedeń 15 czerwca. Podług prywalne- 
go doniesienia. arcyksiąże Karol Stefan udaje 
się wkrótce dò Londynu. y 


Wicekról egipski Abbas wyjechał dziś do 
Londynu. 

Wiedeń iu ceowcia. „Wiener Zle.” 
ogłasza sankcjohowane przez cesarza uchwały 
delegacyj. 

Wiedeń l6 czerwcu. Cesarz wczoraj 


i nieule- 
(esz zabau- 
1 © wewnetrz- 


w południe zwidził szpital dla ciężko 
czalnie chorych w NV dzielnicy. 
wił przeszło wodzinę w zakładzie 


nem jego urządzeniu wyraził się z najwyższe m 
zadowoleniem. 
Wiedeń 16 czerwca. Wezoraj odbyło 


się osłatnie posiedzenie kongresu robotniczych 
stowarzyszeń zawodowych. 
ferował o kartelach i 


rezolucje w 


robotnikach : następnie 
sprawie  statystycznezo 


izb no- | 
notarjalnej. | 


Poseł Verkauf rè- | 


ko da takich biur pośrednictwa. które złożone 


| sę w równej iiczbie z robotników i przedsię- 
biorców. dalej. których kiernwnictwo spoczywa 
w ręka:h Indzi bezstronnych. i które na wypa- 
dék stiviku odmawiają swego pośrednictwa (t. 
zw. kiauzula strejkowa). (Na tych zasadach 
oparte jest lwowskie Biuro pracy |. red.). 


Na tem kongres zamknięto. 


Wiedeń !6 czerwca. Wczol::j rozpoczęła 
się rozprawa przeciwko redaktorewi „Wiener 
Taghbłattu*, oskarżonemu pozez Jana i Agnieszkę 
Hruza. t. j. brala I maiko zamordawanej Anny 
Hruza. o lo, iż posadził ich o popełnienie mor- 
derstwa. 


Paari lu czerwca. Kongres związku Afry- 
kanderów (Afrikanderbond). na który przybyło 
okolo 60 delegatów. został wczoraj otwarty. 

Zadar 16 czerwca. Jedno z tatejszych 
pism występuje z sensacyjnemi. u wielce jeszcze 
potwierdzenia wymazajacemi  rewclacjaini. ja- 
koby eks-król serbski Milan bawił był na Po- 
brzeżu w tym celu. aby anarchistów włoskich 
skłonić do zamachu na życie księcia Czarno- 
górskiego. 

Split 16 czerwca. Pogrzeb posła Bu- 
lata odbył się tu z wielką okazałością: byli na 
nim namiestnik. wiceprezydent  namiestnietwa. 
naczelnicy innych władz. stowarzyszeń. depu- 
tacje ohcych gmin, a ma trumnie złożono prze- 
szło sło wieńców. 

Budapeszt 10 czerwcu. W komitacie 
Udvarhely wielka burza. połączona z gradem. 
zniszczyła zasiewy w trzech miejscowościach do- 
szczętnie. 

Nowy Jork Iii czerwca. Przy pożarze, 
podłożonynr umyślnie. pewnego domu mieszkal- 


nego. spaliło się 10 osób, a b odniosło ciężkie 
(| poparzenia. 
Kraków l6 czerwca. Model pomnika 


Kościuszki przewieziono już z krakowa da pod- 
górskiej odlewarni Dedrzyńskiego I Sp. Model 
przewieziono po rozebraniu go na części skła- 
dowe. 

Wiedeń lu czerwcu. 
dziś przegląd 23 pp.. który 
odroczono wskutek deszczu. 

Warszawa lu czerwca, Jeneral-guber- 
nator ks. lmeretyński wydał okólnik do pod- 
władnych sohie władz gubernialnych, zawieraja- 
cy oświadczenie. że odtąd wszelkie podania z za- 
żalemami na urzędników lub władze wniesione 
wprost do jenerał-gubernatora. nie będa przyj- 
mowane, przyjmowane zas będą tylko podania 
wniesione za pośrednictwem wladz gubernial- 
nych. Odtąd nie wolno się tedy oto upominać. 
Wszelkie doniesienia ze zmyslonymi podpisami. 
lub anonimowe nie beda wcale rozpalrywane. 
lecz natychmiast niszczone. 

Petersburg 16 czerwca. We wrześniu 
odbedzie się w Warszawie zjazd rosyjskich tele- 
sralistow i eleklrótechników. 

Petersburg 16 czerwca.  „bPeiersb. 
Wiedomości* podaja szczegółowe sprawozdanie 
ze zjazdu historyków w krakowie. 


Ostatnie wiadomości i rozmaitości, 


Ze sfer duchownych. W poważnych kołach 
iż nie jest wykluczonem prze- 


Zapowiedziany na 
odhyć mial cesarz. 


duchownych twierdzą. 


niesienie ks. hiskupa Puzyny na arcybiskpstwo lwo- 


wskie i że jest to pragnieniem rządu. klóry 


mierze robi kroki u ks. biskupa Puzyny. 


w pal 


Gdyby te 


3 


myska, wymieniają ks. Bilezewskiego. profesora wy- 
działu teologicznego we Lwowie. 

Metropolita lwowskim jak donoszą pisma 
ruskie ma zostać dotychczasowy biskup stanisła- 
wowski ks. Jan hr. Szeptyeki. Jako kandydatów 
na tron biskupi w Stanisławowie wymieniają 
ks. dra Komarnickiego i kanonika kapituły stanisła- 
wowskiej ks. Grohelskiego, kióry nawet ma mieć 
większe szanse od ks. Komarnickiego. 

Przyjechali do Lwowa. 
y 16 czerwca 1%) r 

HOTEL IMPERIAL ul. Trzeciego Maja I. 3, merwsza- 
rzęday felel. Hr. W. Michało- 
wski z Jasja. H W. Blau z sze. 
vedynau, P. Weiller z Wiednia. Weiss z Munkacza. F. 
Miinzer z Odessy. l. K. Lafiler. 
W. Loller z Londynu. Z. Zamłuiski. 5. Mekrzański z 
Paryża. J. Fritz z Budapesztu. Dr ti. z Wie- 
dnia, KF. Rażnurski z Roman. L. Urbau z Głomuńca. K. 
Slojeusky z Pragi. W. Nhuczeski z Qderbergu. 

HOTEL EUROPEJSKI Hi 


'[Tvszkiewiez z klebunówki. 


kawiarnia i restauracja. 
Wisniowski z Krake wa. 
B. 


Uhamieć z Warszawy. 


Forerger 


Pininska z Koszyłowiec. 
Hr. Hr. Stechi z Rosji. Hr. B. 
Sterki z Srodopołen. S, Sozanski z Wiednia. S. Jakobo- 
wehi z Ża Br. C Hr. A. Starzen 
ski z Dabrówhi. W. Osteruaner z Bodenbuchu. F. Fial- 
kowski z Huty Zielonej. W Bognsz z Podola ros. k 
Abrner ze Żołkwi K. Kample z Bełzća, A. Skibniewski z 
Hr. Dela Skala z Mostów Wielkich. M. 
Sowiński z Dabrowki 


Nadesłane. 


(Rubrika ta mie Kaehodzi od redakcji, ktora tez me bierze 
żadnej z ka mia oyw »wiedzialności). 


Atelier dentystyczne 


Lwów, Hetmańska 1. 6 


WY Saatnan z (traca. 


królestwa Pul 


na Sie abie 


składujare się z kilku oddziałów, w których wykonuje się: 
plonhowanie. yjmowanie zębów bez holu. wstawianie 
tueznych vezuku i złocie bez płyty 

W atelie zatrudnieni sa ci sami pracownicy jak po 
przednia. 

Z prow nadesłane reperatury uskutecznia się 
odwrotnie. 

Atelie wie przez e ały dzien 


Dr. dentysta Wiktor Jankowski. 


Zakład dentystyczno- -techni zny 


B. Bergera, Lwów, Pasaż Hausmana 8, 


wykonywa sztuczne zęby i szczęki w kauczuku i złocie 
hez podniebienia pod gwarancją przy nader niskich cenach. 
Zakład cały dzień otwarty. 161 


SANATORJUM 


(Dom zdrowia) 


Dra EUGENJUSZA WAJGLA 


we Lwowie. przy ul. Hausnera l. 11 (leleton ur. u431. 
przyjmuje chorych ma saly polot celem leczenia wszel 
kieli eloroh z wyjatkiem zakażnyeh aNs bovet 
Wybor lekarzy dowelny. bższrer wyjasnien udziela 
zaczal. un 
| Dr. Tadeusz Fraschil 
orndynnje w sezame kaupielłowyjm rako szącewo 
w Truskaweu viS 


NA 


Wiedeń 16 czerwca. Rząd zamierza | działy chińskie obsadziły Pekin. Bramy miasta | urzędu robotniczego. Po releracie del. Smrtki | kroki zawiodły. iu na to stanowisko tuialhy być pa TEN 
ogłosić na podstawie $. 14 prowizorjum budże- | są zamknięte. Ustawiono również wiele dział | o pośrednictwie pracy uchwalono rezolucje. któ- | wołany ks. biskup Pelczar. Jako kandydata na ma- | 
towe na drngie półrocze rb., tudzież zapewnić najnowszej konstrukcji. Jenerał chiński Tung * ra oświadcza, że robotnicy mają zaufanie iyl- jaca w każdym razie zawakować sulraganię prze- 
= "zz = m mówi 
Doniesienia rozmaite | piELEQK| maz P? BI ERr S P 77 | 
bront EN u l 
OGG od wyrazu. cy 3 mE Z najlepsze mleko alpejskie zawierająca. 


jednopiątrowa, z wozownią, 


Raalność stjnią i gruntem pod bu- 


dowę, zaraz tanio do sp:zedania, ulica 
Polna 21, — Wiadomość tamże (bez po- 
średnictwa). 359 


Bardzo ładoe pomieszkanie 


złożone z 4 pokoi z balkonem, kuchnią, 
wielką piwnicą ma 1 piętrze od 1 lipca 
ul. Hoffmann 28 do wynajęci . 


BRYNDZA majowa 


8 ct. tylko 


znakomiła liptaw 
ska, ćwierć funta 


w kuti „Leonarda Soleckiego 


we LWOWIE, uf. Batorego l. 2 
252 FILIA, ulica Zielona I 4. 


do wydzierżawienia. Wia- 
dom ść ,M* „Słowo pol- 
35 

i o" 
porstuna (ulter-Techniker urządza no- 
wym i tanim sposohem go podarstwa 


leśne. Zgłoszenia przyjmuje agencja , r 
lios" Scowackiego 2. 


(> 


a 
a 


pracownia haftów i szycia, 
plac Akademicki 3, obok 
358 


kursu wak cyjnego dla na- 
Początek rczycielek 16 lipca. Lwów, 
Panska 6, Bielska Gawrońska. 349 
p kroju i szycia „Flora* Jagiel- 
Szkoła lońska 7. 347 


ZY 
ADO MASZYN do szycia %, veo 


Najlepsze 
do haftu. Ratami 66 złr. gotówką 60 złr. 
Nauka haftu hbezpł.tnie. Proszę żądać 
cennki. Józef Iwanicki Lwów, 
Akademicka 26. 270 


Znakemity kadiak “25ean: 


cyjny, odznaczo- 
ny na wystawia lwowskiej, cała flaszka 
350, pół flaszk. 1-80, ćwierć flaszki 1 zł. 


Do nabycia tylko | ponar ÓA Solec kie 


ndlu 


we A o wl ni Batorego l. 
253 Filja: ulica Zielona |. 4 


Skład PŁÓCIEN KORCZYŃSKICH we 
Lwowie Hallcka 16 Poleca wielki 
wybór chustek, ręczników, ścierek, dre- 
lichów i płócienek Wyroby bawełnia- 
ue Schrolla. 357 


rea JAR BIWIÓSKI woernike te 
Choroby weneryczne, 


obojga płci i zaatarzałe skórne, choroby 
koklece i narządu moczowego leczy ra- 
dykalnie speo allsta 
Dr. FRISCH Kaźmierzowska |. 3, II p. 
Mikroskopiczne badania 
chorobotwórczych gonokoków w godzin. 
284 ordyn. 8—10 i 2—6. 


a 
KURDE 
Kii 7 


poleca dla włəsnej 
obrony doskonałe 


REWOLWERY 


kieszonkowe wypróbowane, Lefaachaux 
polerow. 7 m/m., zł. 250, 25 patr. da 
niego z kulami — 40 Lancaster Bulidog 
dee: oksydowany lub niklowany 


ze szperą 7 m/m, 9 m/m, 12 m/m 
zł: 5— 6— 1— 
25 patr.. —'55 —65 —'80 


futerał skórzany bez paska — *8) ct. 
A F z paskiem 1'-— 
Rewclwery: Colta, Smith & Wesson, 
Gassera, Gallauda, pistol: ty antomatyczne 
Mausera, Bergmanna, Browninga, „Bar- 
Fistole* najtaniej. 
Pistolety Floberta od 2 zł. 
Karabinki , s BRZ: 
250 patronów flobert. 6 m/m. z ku'ami 
(Doppe'stark) —'90 ct. 
Boxery od 50 ct., laski ze sztyłetami od 1 50 
Kasiety „Lebensretter*, laski strzelające. 
Rowery STYRIA-PUCH, 
Fonografy Edisoaa, 
Wałki do fonografu od 50 ot. 


SE" Ognie sztuczne TR 


497 


JAN JARZYNA 


jabiler 1 złotnik 


wo Lwowie, plae Marjaoki 
5 poleca 


swój bogato zaopatrzony 
skład wyrobów jubiler- 
skich, złotych i srebrnych 


ka najniższych oszaok. 


100—300 zr. miesięcznie 


mogą zarobić osoby każdego stanu, 
w każdej miejscowości 

pewnie i uczciwie, bez kapitału i ryzyka 

przez sprzedaż prawnie dozwolonych 
papierów państwowych i losów 


4019 Zgłoszenia przyjmuje 


Ludwik Österreicher 
VIII. Deutschegasse 8 Budapest. 
KSIĘDATNIA, ©” zęceatnia a "79 
8. A. Krzyżanowskiego 


w Krakowie 


poleca: Z kantaty jubileuszowej da słów 
Deotymy utworu Władysława Żeleński: - 
go: 1) Elegja. 2) Polonez 3) Marsz Ja- 
gielloński, Układ na fortepian przez anto 

ra. Cena: 3 kor, 529 


pule Plastik | oce, 


(46 razy premiowane) 
Od 17, —*8/, do widzenia : 
Na ogólne żądanie : 


Wystawa paryska 1900 ipia 


541 BE” Wstęp 10 centów. 8 


krotonowe, 


Górski 


Na sezon letni! 


Salami pe 


Echte ungarische, allerbeste Qualitat, 
trockene, dicke oder dünne Stangen à fl 
1.30 per Kilo. Krakauer Schinken-Salami 
ap nur besten Schinken erzeugt à fl 

1.20, echte Debrecziner Wurste 90 kr. 
per Kilo. Ta. Tafelspeck, geselcht 60 kr. 
per Kilo. Schmeer zum Selbstschmelzen 
BL kr. per Kilo Schweinelleisch 56 kr. 
per Kilo versendet in 5 Kilo Postcolli 

geg. Nachnahme 


Deutsch Miksa, Salamifabrik, 
498 Budapest, Oellostr, 91/a, 


= 405 
Pierwszy i najdawniejszy 


Lakad leczenia Dr 


LAKIER 


do kspeluszy słomkowych 
we wszystkich kolorach 


FRIEDRICH i BEAGOCK 


Lwów, ul. Hetmańska I. 4. 


idealna forma, 
GERSONA, 
zefirowe, batystowe 


i jedwabne 
JSB od 3 zir. 50 ct. u 


i Szydłowski 


LWÓW 


plac Marjacki 1. 8 


róg H-tmańskiej. 


Kręgle i kule æo sżjóść ZiBaś £ 
z drzewa Lignum sanctum < TERE EEEF g 
Lawn-Tennis S sibar a Pr 3357 

5 > s R —8 B 
Rakiety i Piłki bin > F ię: a ck > 
d> Lawn-Tonnisa ul a pj 2S- 2 g PEN SE 
Krokiety i Hamaki —NI= TE SST uE S 
dla dorosłych i ala dzieci = FHE z” BECK: g3 A p 
: Ą na M E „FT © a 8 
Przyrządy. gimnastyczne o sia HEER iganes ; A 
pokojowe |= PEI- REEE 
Huśtawki ogrodowe Š | "NI oC FE TAFET 
417 polecają najtaniej cj TE ED Rog [4 aE 
=” SazĘgŚ PE BaS 
Friedrich | Boacock ZróBŻ6 BAZAR € 
PENTA Pea T rx wew". 
A Na sezon! 


polecają 


(r. 1855 założony) 


w VELDES nad jeziorem tejże nazwy w Krainie 
pierwctnej siedzibie lecznicy atmosferycznej 


| pó" o mieszkaniach w chatach 


wnych. — Sezon od Maja do Faździernika. Mierne ceny. 
5012 


Włascicisl i założyciel: 


i mia 


przewiewnych. m 
(L1 godzin drogi z Wiednia koleją państwową via Tarvis’. 


Znakonułe wyniki uleczeń: w wzmacnianiu nerwów i zahartowaniu ciał:. Wielkie 
nowe łazien i: kąpele słoneczne i napowietrzne Wielka kolonia chatek p zewie- 


Prospekty bezpłatnie. 
A. RIKLI. 


SE TEATR ROZMAITOŚCI -qgmg 


pod dyrekcją 
Ernesta [horna. 


esile (0 MĄCZ 


mae” Puszka Mączki dla dzieci kor. 1.80. TOE » 


Nesiłć go kondensowane mleko z cukrem puszka 1 kor. Wzory puszek z mączką na żądanie gratis i frenko. 


bez cutru „Vikirg* (nowcść) 1 kor. 


Ia dueti 


Najskuteczoiejsze pożywienie 
dia niemswiąt I cierpiących ra żołądek. 
Rozwolniesi i wymioty wykluczone. 


lat we wszystkich szpitalach dziecięcych w użyciu. 


Skład centralny : 537 
F. BERLYAK, Wiedeń I, Naglergasse 1. 


i 


Willa w Jaremczu 


murowana, wygodnie urządzopa 


z ładnym rgrodem, do wynajęcia, wzglę- 
daie do sprzedania. 


Blissza wiadomość u dozorcy domu przy 
ulicy Kopernika I 20 we Lwowie. 


Fabryka 
Sukna 


Łaskawych odbiorców naszycv, 
pragnących popierzć 


PRZEMYSŁ KRAJOWY 


robimy uprz*jmie uważnymi, Że 


SUKNA, KORTY 1 KOCE 


pochodzące od nas (pośrednio), 4 


zaopatrzone si z każdego końca kuponu 
w plomby 
z poxyższenii zr akam*. 
Materjały bez plomb ni* pocliodzą od nas 
Z poważaniem 


Zajączek i Lankosz 


Fabryła sukna w Kętach. 
Skład: Kraków, ui. Eracka l. 5. 


gg Na żądanie wysylimy próbki! 
Ceny fabryczne! 456 


©OOOODOOOOOO 


ADRESY = a 
wszystkich zawodów i krajów dla Najmodniejsze — 
p zesyłania ofert ze względu na zwią- 
zki handlowe z gwarancją porta 
w Międzynar. Biurze adrosowem, Jó- 
539 


320 I. | ackerstrasse 3. 


zefa Rosenzweiga I Synów w Wiedniu 
| Interurb. Telefon 8155. Prosp. franco. 


ME Początek 


djetetyczny środek dla koni, 
niach używany 


(eua 1 pudełka 1 k. 40 gr., 
Prawdziwy tylko z powyższą imzrką ochronn:. we wszystkich aptekach 


Skład główny: 


c. i k. austr.-węg , król. rum. i ks. bulgarsk. nadworny dostawca. 
Aptekarz okręgowy w Korneuburgu pod Wiedniem. 


JGGOGEGGIOGOAOGOGOK 


Napen aa 


O00000C000000000000000 


ge- DO KRYNICY -æg 


przybęd; na sezon kąpielowy, zaopatrzywszy mój magazyn 
w najmodniejsze kapelusze, kwiaty itd. 


M. Topolnicka 


LWÓW, Akademicka 3, I. pietro. 


Kwizdy Korneuburski proszek odżywiający dla bydła 


bydła i owiec, 
w iraku cbęci do jadła, 
mleka i poprawy mleczności u krów. 


cd 50 lut prawie wszędzie w staj- 
podez s złego trawienia, do por rawy 
535 II 
pół pudełka 70 gr. 


| dreguerjach 


Franciszek Jan Kwizda 


na wyścigi — spacerowe i podróżne 
poleca po un:łarrowanych conach 


M. Topolnicka 


LWÓW, Akademicka 3, I. piętro. 


J)OGEAAGAGGGGOGOOGBGBOGGGOW 


Ccdziennie świetne przedstawienia (w niedzielę dwa przedstawienia) 
Występy pierwszorzędnych sil artystycznych. 
o godzinie 8-mej wieczór. 


850 


Ea 


Bil ty wcześniej do nabycia w liurze dzienników p Plohna, ul Karola Ludwika 9 


ulecona przez pierwsze znakomitości lekarskie, od 30 | | 


m 
` 


10V KÖRNER 


poleca : 


do malowania, konserwowania i 
impregnowania dachów blaszanych 
i drewnianych, budynków gospc- 
darezych, mostów, parxanó *, szła- 
chet, ogrodzeń, bram, drzwi, okien, 
sprzętów domowych i gespodar - 
czych, mebli ogrodowych, drzew 
budowlanych, oszalowań w staj- 
niach, schodów, kół mlyń kich, 
podłóg itp. 


Farby olejne 


najlepsze, fachowo  spzrządzone 

z na,lepszych materjałów o trwa- 

łośc' gwarantowanej we wszystkich 
kolorach. 


Farby lakierowe 


szybko schnące, dające za jedno- 
razowym pociągnięciem kolor i 


połysk. 
Farby terowe 
szczególnie dla swej  taniości 


oł głnie używane. 


TER 


bez farby Czarny | bronzowy 


Olej terowy 


bronzońy nadzwyczaj tani dobrze 
impregnujący 1 konserwujący. 


CARBOLINEUM 


prawdziwe 


Avenariusa 
Jedyny skład dla Galicji. 


Broszurki do dyspozycji. 


ŁASICATOR 


wyśmienily środek przeciw grzy- 
bowi, zgn liźaie w budynkach itd. 


Farby fasadowe 


we wszystkich kolorach i o gwa- 
rantowanej trwslcści. 


Broszurki, opisy użycia, karty 
wzorów i kosztorysy pa większe 
roboty najchętniej zostają udzie- 
lan>. 

Przy znaczalejszej potrzebie p: - 
wyż podanych konserwujących 
artykułów, jakoteż  materjałów 
budowlanych, a manowicie: Ce 
m pti, Wapna hydraul.,  Gipsu, 
Ogniotrwałych cegieł, Papy na 
dachy, płyt izolacyjnych i t. p 
proszę wprzód ofertę zażądać, a 
uc ynię możliwie zniżone ceny, 
jakotwż ulgę w spłacaniu za po- 
przedniem porozumien'em się. 

Cə d» jakości, to li tylzo cal- 
kiem doborowy tcwar bywa do- 
starı zat y 

Najno* szy CENNIK opuścił druk 
i jest do dyspozycji Szanownej 
Putliczn "i. 503 


Alo zy Hübner 


Lwów, Rynek liczba 38. 


Na akładzio wo Lwowlo u Piotra Alkolasohs 
xK. Krzyżanpwskiega aptokarzy. 


Na sezon kąpielowy 


poleca 
Sól do kąpieli i zażywania. 
Prancenaba 1.ką borowinową, 
Karisbadzką, Morszyńską, 
Marjenbadzką, Iwonictą, 
Rymanowską, kamienną i morską 


Alojzy Hiibner 


Lwów, Rynek 38. 
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Odpowiedzialny za redakcję: Dr. Kazimierz Ostaszewski-Barański. 
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GABOAONANNNNNASE 
„BSIL.A WIA” 


bank wzajemnych ubezpieczeń w Pradze. 


PR m członkom cłówneco oddzia sekcji T. i IL 


(ubezpieczenie kapitału na dożycie i wypadek śmierci), 
1869 aż 1894 należy się 


dywidenda 1O",. 


Dywidenda ta wypłaci sę na podstawie $ 3 statutów sekcji I. i II. na police, 
które są dotychczas w platności, a to w ten sposób, że odliczy się 10% z premji, jeżeli 


którzy zawarli swe ubezpieczenia w latach 


ub zpieczeny nie żyœ y sobie wypłaty w gotówce. 


dożycie i na ubezpieczenia posagów dzieciom. 


do 30 czerwca 1901. 


w bieżącym roku. 
Rezerwowe i 
reku 1899 


gwarancyjne fuadusze naszego 


ubezpieczonych kapiłałów we wszystkich sekcjach 


10 pre. dywidendę . š è ; 

Ogólem wypłaciliśmy dywidendy ; 
najlepszy to zaiste praktyczny dowód o korzyści 
jako w Towarzystwie wzajemnem. 


BABGBBGBBHBGS 


W Pradze, w maju 1900. 


536 


26 


Aleksander Klimkiewicz 


Lwów, Karola Ludwika I. 1. 


SKŁAD PAPIERU 


przyborów do pisania 
rysowania i maluwavia 
poleca w wielkim wyborze 
najnowsze francuskie ozdobne papiery listowe. 
Oartescorespondances 
MENUS, i t. p. 65 
ogrtimuy wybór kałamarzy Í garniturów na blurka, 
albumów na fotografie i karty 
wspaniały wybór ram i ramek do obrazów 
olejnych, sztychów i heliograwur, 


oraz 
PREMIJ Towarzystwa sztuk pięknych. 


KSIĘGI handlowe | gospodarcze. | 


Kąpiele jodowe w Iwoniczu 


(GALICJA). 


Bilnie alkaniczne, zawierające jodowe i bromowe p-er- 
wiastki soli kuchennej, wskutek większej ilości kwasu węglowego bardzo smaczne 
i lekko strawne. Wzorowe urządzenia kąpielowe, inhalatorjnin, hydroterapentyczny 
zakład, masaż, klimatyczne leczenie Romantyczne położenie, w czarującej, górskiej 
okolicy. — 800 morgów szpilkowego lasu. Frekwencje 2.500 gości kuracyjnych (nie 
licząc przejezdnych). — Wygolne, eleganckia mieszkania, obok niskich cen wogóle. 
Poczta, telegraf i stacja kolejowa. Elektryczne oświellenie. 

Sezon od 20 Maja do końca Wiześnia. 

Zamówienia na wody min:ralae, sole ługowa i jodowe, 
z największą akuratnością 

Prospeita franko przez Dyrekcję kąpielową w Iwoniczu. 


Kierowrik zakładu: Dr. Klemens Dębieki. 
{To O EO M ZONE 


załatwiane bywają 
400 


Cały rok otwarte! 
San? orjum i zakład wodoleczniczy 
Bystra obok Bielska 


(Stacja kolei Dziedzice-Żywiec). 
W prze ysznej górs*iej i lesistej okolicy. — Najnowsze urządzenia wodolecznicze, 
elektrcterapis, kąpiele w świetle elektrycznem, masaż, gimnastyka le- 
cznicza, kuracje dyetetyczne. 
Z kt mforterm urządzone sale wspólne: jadalnia, sala konwersacyjna, 
fumoir i czytelnia, oszklone werandy i kryty deptak. 


Elektryczne ośwletłenis wszystkich uhikacyj. — Telefonu międzymiastewego Nr. 191. 
W czerwcu opust 15 pre. 
Prospektów, jaro też pisemnych i telefonicznych ioformacyj dostaraa ka- 


żdej chwili 389 
ZARZĄD ZAKŁADU. 


bilardowa, 


-Welche aut solide und practische Kleider- 
Zutkaten Werlli legen, werden anf diy vor- 

gïslich bewährten, von der FirmaVorwerk er- 

Š Muduucnspecialartike! aufuerksam gemacht, 
e lehen nsuerdinys besond, die Vorwerk- 
s schenSrhwoissblitterze erv zinc sind. Jedes 
beszere Geschäft führt die prachatehomien Worzorie r Gabrikate. 


voi 


tr Pzp am o O 
YORWERKS Y s PAY gestempwit.,, Vorwerk”, i. Haitbark. u. Güte wsibertroffen. 
; S Mohairborde gestempelt „Vorwerk Prindssina* fir elegante 
YORWERK Gesellschaftskleider, cbenso solide und praktiseh, als hochfein. 


6 Gurdincnband mit Schlingen, wodurch das Fastige Los- 

NS nahtlose Schweissblitter „Exquisita*, „Perfecta“ 

uul „Matador* lassen absolut keinen Schweiss 

= mEGEW durch, trocknen schnell und bleiben stets elastisch. 


treunen und Annihen der Ringa bei der Wäsche fortfallt, 
y N RW Dæ R H S Kragencinluge „Practica“ mit an den 
WERA 


386 


Kanten cingewebten weichen Bändchen er- 
móglicht ein sehr leichtes und festes Auf- 
des Kleidersteffes nnd Kragenfutters. 


uilen 


DZIENNIK POLSKI z dnia 17 czerwea 1900 r 


Dywidenda 10°/, przypada bez wyjątku na wszystkie ubezpieczenia kapitałów, 
glówrego oddzizłu I. i H. jakichkolwiek taryf, a zatem na ubezpieczenia peśmiertne, na 


| Pp. członkom, którzy zapłacili całoeroczną premię swą za 1900 rok, wypłaci się 
niniejszy 10%, gotówką, pp. członkom zaś, którzy placą premię miesięcznie, kwartalnie, 
lub pólrocznie, odliczać będziemy dywidendę na kwitach począwszy od dnia 1 lipea 1900 

Ubezpieczeni w r. 1894 mają prawo na 10 prc.. dywidendę z premii zapłaconej 
banku wynoszą z 


Za czas swojej działalności wypłaciła „Slavia“ członkom 


Za jeden jedyny zeszły rok administracyjny wypłacil' śmy 


ubezpieczenia się w banku „Slavia“ 


Przy tej sposobności zwracamy uwagę najszerszych kól P. T. publiczncś i na 
korzystne i dowolne taryfy Banku „Slavia“. Wyciag z najlepszych spesoków ubezpieczeń 
na wypadek śmierci i dożycia przeszlemy każdemu jak najchętniej. 


Jeneralna Dyre*cja 


Banku wzajemnych ubezpieczeń „Slava* w Pradze. 
y i » 


Jeneralna Reprezentacja dla Galicji i Bukowiny we Lwowie, ml, Słowackiego l 3 


0990095995 


Właściciele i wydawcy : Dr. K. Ostaszewski-Barański, Mil ki i Sp 


(plynny kwas węglowy w stalıwych kaksłach), umożliwia wygodne, tanie sporządzanie wszelkiceo rodzaju znakomitych, 
chłodzą ych napo'ów, sawier:ją ych koas węglowy (llmoniadę, szampan, wede sadową i t p) romeca specjalnej, 7a- 
wsze użyć się dającej flaszki. Specjalne syfanowe flaszki, najodpawiedniejszej towa: konstrukcji, wyborne dla rodziny, lub 


do użytku dla jednej osoby. Ceny: Duża flaszka k. 6- 


kabsli sodowych, 


Składy: 
EIEFERE*P=" 


potrwać mogą garderoby 
jak są 
chemicznie czyszczone I prasowane 
i wyglądają jak nowe 


w pierwszym wiedeńskim chemicznym 
zakłedzie czyszczenia plam 


Szymona Weissa 
tylko nl. Kopernika 12. 


Na żądanie czyszczę ubio y za pomocą 
aparatów w przeciągu kilku godzin. 


ABS Listy pochwalue ze wszystkich 
stren "Wg 522 


Wiaderka 
do gaszenia ognia 
konopne Składana 


lakierowane i gumowe 
poleca 


Alojzy Hiibner 


Lwów, Rynek 38. 5135 


końcem 
K. 20,579.494 88 h. 


K. 62,922.942'%6 h. 


"TYLKO 


W RESTAURACJI 
NAFTUŁY TOEPFERA 
ullga rybuualska |. 12, dem własny, 
| | można dost 6 oodziounio © godzinie 6, ranı 


K. 94:656'98 b. 
K. 716.54128 b. 


Bap gorąco dniadanio "gag 
CENNIK: 


Ploozeń wioprzewa z kapustą 16 o 
Silokana płucka d ip 
Flaozki p cj 7 : : xa 127 
Nóżka vieląca z chrzanem 10 „ 
Kiełbaska z Ohrzanem . BA 
Kawior . 1 PS 205; | 
Obiad w abonamonoie . . 40 , 


Wszolkie napitki w najlepszych gatunkach 
po o0na h najumlarkowańszych; dla powności 
że pochodzą z mojej restanraoji, dają odbior - 
oom znaczki. Najlepszy WINA po oanaoh naj- 
tańsrych. pooząwszy od 40 ot. litr. 

wysoklam poważaniem 


Naftuła Toepfer. 


c 


ME KWIZDY PŁYN RESTYTUCYJNY 


m 


2:80. 


‘uoy ep JóAw op spom 'zdón ‘Y "7 


Cena flaszki kor. 


Od lat 40 w stajniach dworskich, wojskowych i innych w użyciu, jsko posiłek 
przed więkezem natężeniem I po tymże zadawany; przy zwichnięciach zesztywnie- 
nlach śolęgni itp, usposabia konia do nadzwyczajnych wysiłków podczas treno- 
wania. — Prawdziwy tylko z powyższą marką ochronną, do nabycia we wszy 

stkich aptekzch i droguerjach Austrii. 504 L. 


Skład główny: FRANC. JAN KWIZDA 
c. i k. anstro-węg., król. rumuń. i ks. bałgarsk. dostawca nadworny. 
Apteka powłatowa w Korneuburgu pod Wiedniem. 


(CZECHY) 
ARIENBAD UZDROWISKO ŚWIATOWE 


wyborne przez swo wysokio położonia w górach Isslstych z najaliniojszemi ze zna- 
ayom wodami, sól glauberaką zawierającemi, najsilniejsze z Czystych zdrojów żela- 
zistych i z borowiną, najwięcej ż0łaza zawiorającą. ` 
„Centralbad* i „Neubad* świeżo zbudowane, urządzone odpowiednie do celu 
z komfortem największym, z kąpielami kwaśno-węglowemi, borowinowemi, 
stalowciii, parowemi, gazowemi i gorąco-powietrznemi. Zakład wodoleczniczy, 
masaż i gimnastyka lecznicza szwedzka w medyko-mechanicznem boisku. Ele- 
ktryczne kąpiele dwucelkowe. Skuteczne w chorobach żołądka, wątroby, zbo- 
czeniach żyły stolcowej, kamieniach nerkowych, cierpieniach pęcherza, choro- 


bach kobiecych, ogólnem osłabieniu, otyłości, podagrze, niedokrewności, cukrzyc etc. 

Newo wybudowany portyk -- Salina -- Eiaktryczna oświstignia miasta, wodociąg wody źródlanej. 

Teatr, tombola, zebrania tańcujące, polowanie, rybołostwo, kluby jeżdżców 

i kolarzy, kryta i otwarta ujeżdżalnia, stajnia w pensjonacie, miejsca do gier 
dla młodzieży, Lawn-Tennis, miejski telefon. 


Sazon od 1. Maja do 30. Września. Frokwonoja 18.000 (wył. paasantów). 
Prospekty | broszury bezpłatnie przez Urząd burmistrzowski. 
e Kreuzbrunn, Fordlnandsbrnn, Waldquolio, Rudolfs- 


Dla kuracji w domu: quollo, Ambroslusbrunn, Carolinonbrnnn. 
Flaszki mają pojemności */, litra. 

Naturalna marienbadzka sól zdrojowa w proszku i kryształach (0'862 
gr. sproszkowanej soli odpowiadają 100 gr. wody mineralnej) we tlakonach 
po 125 gr. i 25!) gr. lub w dozach po 5 gr. w kartonach. 
Marienbadzkie pastylki zdrojowe w oryg. pndełkach, niszczące kwasy 

i rozwalniające flegnię. s i , 
. p Martanbadzka ziemia b irowa, mydło zdrojowa, ług ma- 
Do kuracyj kąpielowych "U" **"gtozny i aól tugowa. 3 
We wszystkich składach wód mineralnych, droguerjach i większych aptekach. 
5015 Rozsyłka zdrojowx w Murienbadzie. 


<a. WIZYTE 
O000000000000000000000 


Przeprowa'zenla 
w wozach patentowanych 
koleją i w miejscu poleca 


M dom spedycyjny I komisowy 


Jana Klinkiewicza 

100 we Lwowie 

ulica Akademicka l. 8. © 
Obsłaga spmienna. 


000000000000 
LOEAN OTON OTON ONOONO 


Zakład R IESE N H 0 Kolo Lincu 


naturalnego leczenia Górna Austrja 


Wspaniałe połcżenie, wolne od wiatrów i kurzu. Las szyiłkowy Stosowne 
leczenie wszelkich cierpień nerwowych, kob ecych i chronieznycb, zapomocą kura ji 
wodnej, diety, gimnastyki leczniczej, masażu, ele'tryzowania, kąpieli piaskowych, 
powietrznych i słon*cznych Pływalnia. Własna mleczarnia. Ceny umiarkowane 
Prospekty gratis. 3017 Dr. Friinkl. 


DOM SPENYKYJNY:KOMISUWY 


+4 Lwow AKAUt MICKA 5 


duże pude:ko k. 120, małe k. — 80 Do rakyci: : 
Wiedeń I, Renngasse 14. 


Karol Sklepiński, aptekarz, Lwów. — Eugenjusz Heller, ap'eszrz. Kraków 
Biała — M. Paraskowich, aptekarz, Żywiec. 


zas Najlłużej | 


mała flasz:a k. 5 , wielix flaszka syfoncwa k. 8—; 10 
Główne zastępstwo fabryki soderu w Zurychu: 


Erich Kć!er, aptekarz, 
3016 


= 


i 
Í 


We Lwowie, przy ul. Kazimierzowskiej obok szkoly św. Anay 


Mg w nowym budynku "GB 


M aae U 
„i pod dyrekcją B. Schenka 


inieszczący około Z000 osób. 


Największe fantastyczne przedsiębiorstwo Świata 


| Przepyszna | W Niedzielę d. 17 Czerwca [Elektryczne | 
deksracja o godzinie S$ mej wieczór oświetlenie 


Swietne Przedstawienie 


Występ dyrektora B. SCHIENKA w jego najnowszych kreacjach. 


w świecie czarów i cudów. 
Nowość:: Nimafa-Pająk Nowość: 
Wesoły koncert duchów Zaczarowane kaczki =E 
Wesołe więzienie Zagadkowy lot ponad publicznoscia 

Podróż przez nien ożliwość. 


PR O —— O 
(Obłąkany) Wićólta pantomina, chwilowe me- 
Le FOLLET tamorfozy, Balet i t p 
wykon*ne przez włoskie towarzystwo „NELSON“. 


Mt. Catha: fenomen świata bez ramion 


UNTHAN wzłvdzał podziw w ostatnich czasach w teatrach Ang ii 
w krótkim czasie zostanie też bohaterem daia we Lwowie. 


W kraine cieni Wspaniała galerja olbrzymich 
nadzwyczajne komiczne żywych obrazów 
sylwetki nowoczesnych mistrzów. 

q w swoich zachwycających fantazjach 
Miss Cleo BF- w morzu świateł i ognia TĘ 
Secesyjne świetlane fale Rusałka na księżycu. 

i R Sensacyjne żywe fotografie; przewyższa 
Electro Motor Vitascop stokrotnie wszystko dctychczas widziane, 
W kraju cudów 


wodna ferja w bejeczzym przepychn i wystawie. — Świetlane wodo- 
tryski i wodospady. — Psyche na ironie Wenery. — Alegorja z 20 
dam. — Uczczenie światła polarnego. — Djamentowy pałac. — Wo- 


dospady, deszcz lodowy, latające amorety itd. 


Wszystkie dekoracja od profesora Anaglio z Nedjolanu i Hartwiga 
z Berlin, — Kostjumy z zakładu Salrandiera w Paryżu. 


Ceny miejsc: Ləża 12 kor. ; miejsce w loży 4 kor.; 
w parterze 2 kor. 50h ; I. miejsce 1 kor. 80 b.; II. miej- 
sca | kor 20 b.; galeria 60 hel. 

Bilety wc.cśniej są do n: bycia codziennie w składzie papieru 
A. Klimkiewicza, nl. Karola Ludwika R. H, i od 11-tej do 1-ej 
gcdziny przy kasie teatru. 520 


Bezwonny i natychmiast schnący. Jest najlepszym pokostem dla podłór. 
Lwów: A. Hübner, J. Friedrich & Beancock. Jaworzno: T. Dendera. Kołomyja: St 
Romanowicz; Kraków: Szarski i syn. Mleleo: S. Brandmann. Żywiec: Joachim 
J. Danko 235 


Drugie zwyczajne Walne Zgromadzenie 


Akcjonarjuszów gal. akc, Towarzystwa dla przedsiębiorstw elektrycznych, 


wodociągów i kanalizacii, 


cdpydzie się we wtorek d. 3 llaca 1900 o godz. 4 po południu 
w gma ku Banku hipotecznego we Lwowie, przy placa Halckim |. 15. 


Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie Rady zaw adowczej o czynnościach Towarzystwa i przedło- 
żenie zamknięcia rachunków za rok 1899/1900. 

2. Sprawozdanie rewidentów rachunkowych i uchw ła nad wnioskiem tychże, 

3. Uchwalenie dywidendy za ubiegły rok 1892/1900. 

4. Oznaczenie wysokości kwoty cełej remuneracji dla Dyrekcji ($ 19 statntu). 

5. Wybór 2 członków Rady zawiadowczej I$ 12 statntu). 

6 Oznaczenie wartości znaków obeeaości dla członków Rady zawiadowczej 
(3 18 statutu) 538 

7. Wybór 2 rewidentów rachunkowych na rok 1900/190t (5 32 statutu). 


Panowie P. T. Akcjonarjusze, którzy mają zamiar wziąć ndział w tem Zgro- 
madzeniu, zechcą stosownie do $ 25 statutn Towarzystwa swoje akcje wraz Z bie- 
żącymi kuponami złożyć najpóźniej do +5 czerwca 1900 w kasie depozytowej Banku 
hipctecznego we Lwowie, gdzie otrzymają karty legitymacyjae, nprawniające do 
wstępu n: rzeczone Walne Zgromadzenie. 

We Lwowie, dnia 16 cze wca 1900 
Prezes Rady zawiadowczej: Tehorznicki. 
(Przedruk nie będzie płacony). 


DJODDODOODOOOOOOODODODOOOOA 


| 


Najbliższe odjazdy : 
21 czerwca Potsdam 7 przed jołndn. 28 czerwca Statendam 2 pe połudn. 
5 lipca Spaarndam 6'30 przed poł. 12 lipca Rotterdam 1 po południn. 
Nowe parowce o podwójnej sile: 
Rotterd m 8302 ton, Statendam 10.320 ton, Potsdam 12.600 ton. 
Geny p erwszej kajuty od 288 koron wyżej 1 
drugiej kajuty 204 k. Í 
ILI. klasy 185 k. 40 h. z Wiednia. 
Biuro w Wiedniu: Dla kajut I. Kolowratring 10; dla III. klasy IV, Wey- 
5 (0 ringergasse 7 A. > 
Austrj filje w Bernie, Insbruku i Tryjeście. | 


od portn. 


Z drukarni M. Schmitta i Sp. pod zarządem St. Piotrowskiego 


